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Cena ©
S p r a w a  P a l e s t y n y  p r M . y c M . y n y  r o M t l M U f l ^ h u

U.S.A. stosują presję
wobec Wielkie) Brytanii w ONZ

Burzliuja sesja Zgromadzenia Ogólnego
N o w y J o r k  (API). Wczoraj p ó ź n y m  wieczorem, 

Ręcznik delgacji amerykańskiej w ONZ wyraził po raz 
Pierwszy otwartą groźbę pod adresem W. Brytanii. Przy­
g n ą  tego było oświadczenie przedstawiciela brytyjskiego 
Vvobec Trygve Lie, że komisarzowi brytyjskiemu w Pale­
c i e  nie udało się znaleźć neutralnego komisarza Jero- 
*°łimy.

-2araz po ty m  ośw iadczen iu , ja k  
°nosi agencja  R eu te ra , w śród  
flegae.ji a m e ry k a ń s k ie j dato się 
“ czuć „p e w n e  z n ie c ie rp liw ie n ie “ . 

*t?ecżnik d e le g ac ji S ta n ó w  Z jedn . 
^św iadczy ł, że n ieudo lność b ry -  
^ 'js k a  spo tka  się z „s iln ą  re a k - 
p V ‘. „Jeże li W ie lk a  B ry ta n ia  po - 
eim o \va ta  się zna lez ien ia  ne u ­

tra lnego  ko m isa rza  —  o św iadczy ł 
R ęczn ik  —# to m us ia ła  w iedz ieć  
«iż p rzed tem , że n a p o tka  na tru d  
n°ści. Przecież, to  w ła śn ie  B ry ty  j -  
'•iyey za p ro p o n o w a li, b y  n e u tra l-  
Jhgo kom isarza  J e ro z o lim y  w y ­
ż e ra ł w yso k i ko m isa rz  b ry ty js k i.  
'ib e cna zm iana  s tanow iska , w  eią 
^  24 godzin  po p rz y ję c iu  na swe 

tego o b o w ią zku  je s t tru d n a  
ę0 V o zu m ,cn ia*,. „  R zeczn ik  d a ł 
ke, , °zu m ień ia  ko re sp o n d e n to w i 
Sz(.i, 'era> że in c y d e n t ten  je s t je -  
cj,. . je d n y m  dow odem  b ra k u  
Str *. do w s p ó łp ra c y  • z O N Z  po 

.j?ll5,c w ła d z  b ry ty js k ic h .
ythcząsem rzeczn ik  A g e n c ji 

■ Qo\vskiej, m a jo r  A u b re y  Eban, 
*."'k ł w c z o ra j Radę B ezp ie - 

j j !  do pod ję c ia  a k c ji wobec
lest y in w a z ji a ra b s k ie j na P t -  
e,. ynę. O św ia d czy ł on, że w o jska  
^  i3sk ie  zosta ły  w ys ła n e  na g ra * 
j ^ P a les tyny . Na zastrzeżenie 
_ b e g n  z cz ło n kó w  R ady, że w ia ­

dom ość ta  n ie  zosta ła p o tw ie r­
dzona, m a jo r  E ban p o w ie d z ia ł:

„N ie  p o tw ie rdzona?  Proszę prze 
czytać k o m u n ik a t egipskiego m i­
n is tra  k o m u n ik a c ji o w y s ła n iu  
w o js k  na g ran icę . To chyba W y­
s ta rczy.

T rzeba zw ró c ić  uw agę na te  r u ­
ch y  w o js k  ty m  b a rd z ie j, że E g ip t 
n ie  je s t zagrożony od s tro n y  p ó ł­
nocnej an i n ig d y  zagrożony n ie  
b y ł“ .

Eban s tw ie rd z ił d a le j, że do­
tychczasow e a ta k i w o js k  s y r y j­
skich. i l ib a ń s k ic h  na osied la  w  
gó rne j G a lile i b y ły  je d yn ie  a kc ją  
rozpoznaw cza i p rz y g c * " ” awczą 
do in w a z ji na w ie lk ą  ska lę . -

„N adszed ł czas —  p o w ie d z ia ł 
rze czn ik  -  by  Rada Bezp ieczeń­
s tw a  p rzeszkodziła  in w a z ji,  p rz y  
pom ocy k tó re j pew ne pańs tw a  
p ragną  osiągnąć cele p o lity czn e  
nad te ry to r iu m , n ie  będącym  a n i 
w  ich  w ła d a n iu  an i pod  ich  ju r y s ­
d ykc ją . Jesteśm y zaskoczeni 
tw ie rd ze n ie m  k o m is ji roz jem cze j, 
Że w o jska  ira c k ie  p rz y b y ły  racze j 
„d la  w zm o cn ien ia  s ił t r a n s jo r -  
d a ń sk ich  n iż  d la  in w a z ji P a le s ty ­
n y “ . T w ie rd z e n ie  to  je s t zupe łn ie  
n ie p rze ko n yw a ją ce . T ra n ś jo rd a -  
n ia  n ie  s to i w  o b lic zu  n a jm n ie j­
szego n iebezp ieczeństw a  a ta k u  
p rzed  k tó ry m  m u s ia ła b y  się b ro ­
n ić . W szys tk ie  d o w o d y  s tw ie rd z a ­
ją , że p rz y b y c ie  w o js k  ira c k ic h  
zw iązane je s t z w ie lo k ro tn y m i 
g roźb a m i k ró la  T rą n s jo rd ą n ii i  
m in is tró w  in n y c h  p a ń s tw  a ra b ­
sk ich  oraz ich  za m ia ra m i p rz e p ro ­
w adzen ia  in w a z ji na P a les tynę  w  
c h w il i  zakończen ia  m a n d a tu “ .

W Jerozolim ie, rzeczn ik A genc ji 
Żydow skie j ośw iadczył Wczoraj, żć 
13-osobowa adm inistracja, żydowska

i  Ara
d o s z li do  p o ro z u m ie n ia ?

JE R O ZO LIM A . (Obsł. w}.) Żydzi 
i  A rabow ie doszli do porozum ienia  
na tem at zawieszenia b ron i w  sta* 
rym  mieście je rozo lim sk im . Przed- 
s taw ic ie l A genc ji Żydow sk ie j o- 
św iadczyl, że Żydz i zgodzili się na 
w strzym anie  ogAia, jeże li A rabow ie  
uczynią to samo. Korespondenci do-

8 m ilia rd ó w  z ł  inw estyc ji
' ł państw ow ym  p rzem yś le  m e ta lo w y m
^ f s i i w a  (A P I). P a ń s tw o w y

h ‘ernys ł m e ta lo w y  dąży do ro z - 
lYie ‘vy  ' pow iększen ia  a s o rty -  
'v.Vc/U po'iSl^ cl1 w y ro b ó w  m e ta lo -

s> < 5 y t y  in w e s ty c y jn e , w y n o -  
to u 'e ' '  ’>r- Por!a,i 8 m ilia rd ó w  zł 
k i  „ u - y  Pr ?Pinaczone na budow ę 
Wy w ie j fa b  y k ! ło żysk  k u łk o -  
V 0° "  ' v K ra ś n ik u , za k ła d ó w  sa- 
*ajcj. *?owych w  S ta rachow icach , 
b] iildó\v cięż.kich m aszyn  w  E l-  

f r a z  fa b ry k ,  p ro d u k u ją c y c h  
W  5\  ' a p a ra tu ry  chem iczne , na 

r enic N ysy.

energ iczn ie  prowadz.onej 
k jg l1, o d b ud o w y  m e ta lo w y c h  za- 
sta; °''Y W ytw órczych , znaczn ie  zo- 
j 6ri’ y lu ż  p rzekroczone  p rze d w o - 

n o rm y  p ro d u k c ji o b ra b ia -  
ko le -m aszyn  ro ln ic z y c h , ta b o ru  

Jowpoa itp . P a ro w o zó w  p ro -(¡[■i, : ""-su  n p . ra row o zow  pro ­
cę; ,l-lę*ny obecnie  trzy  razy w ię -  

n,z w r. 1947.

tce <ia ?rn ione zos ta ły  now e w  P o l-  
tyoó<,2laly P ro d u k c ji spec ja ln ych  
\ ^ z W o b ra b ia re k , k o łó w e k  p a ro - 
c¡a¡.p,W ych. re w o lw e ró w e k  i g w in -  
d la‘ o raz sp e c ja ln ych  m aszyn 

QnoP ° lu  T y to n io w e g o  i  Z a -

Zostaj  nowych dzia łów  p ro d u k c ji 
0(jp, 0 rów nież u ruchom ionych  na 

Przemysłu 
eSo. W artość

p recyzy jno-op-
w yprodukow a-

francuska cie wpuszcza 
1y|2ier,kiíh dziennikarzy
« s r l in .ója • (API)'. N ie m ie cka  a gen- 

° Wa A D N  donosi, że f ra n  
kd ly ‘ tí w iedze  o k u p a c y jn e  o dm o- 
E>3zxv , d z ie n n ika rzo m  śow ieck  :m 
tran / etUa na zw iedzen ie  ‘s tre fy  
» o ^ u s k ie j 1 -  • '

> 5 6
w  Nie 

Podano 
-s tra c ji“ .

eoezeeh Jako  
„rfeo rgań izac ję

nych w  br. zegarów, w odom ierzy, 
gazomierzy, wag i  maszyn do pisa­
n ia  będzie przedstawiać wartość 14 
m ilio n ó w  przedwojennych.

Szczególnie ważne; d la  naszego 
ro ln ic tw a  jest rozpoczęcie k ra jo w e j 
p ro d u k c ji s iew n ików  do nawozów 
sztucznych, opryskiw aczy i  k u lty -  
w atorów .

Przem ysł m otoryzacy jny  jeszcze 
to tym  roku  w ypuści na rynek  k ra ­
jow e s iln ik i ro ln icze o mocy S K M  
Oraz s iln ik i przem ysłowe o mocy 
23 K M  i  38 KM .

S p a li) się s zk u n e r
s t. Johns (Nowa Funland ia) (A P I) 

Do po rtu  w  St, Johns przyho low a­
ny został spa‘ ony w rak  szkunera 
„A r ie l“  (prawdopodobnie szwedz­
kiego). k tó ry  zapa lił się w  pobliżu 
B u lls  Bay. Załogę u ra tew a ł tanko­
w iec am erykański.

noszą, że A rabow ie w y ra z ili zgodę 
na zawieszenie b ro n i po kon fe renc ji 
któ ra  odbyła  się w Jerycho pom ię­
dzy b ry ty js k im  w ysokim  kom isa­
rzem w  Palestynie S ir  Cunningham  
i  genera lnym  sekretarzem lig i arab­
sk ie j Assort Pasza.

W Genui po lic ja  w łoska n a tra fiła  
na w ie lk ie  składy b ro n i i  am u n ić ji 
przeznaczonych dla Palestyny. A re ­
sztowano członków ta jne j o rgan i­
zacji za jm ujących  się nie legalnym  
dostarczaniem b ro n i do Palestyny

W aszyng ton  (P A P ). B . b u r ­
m is trz  Sań F ranc isco  —  Lapham  
o trz y m a ł n o m in a c ję  na s ta n o w i­
sko szefa a m e ry k a ń s k ie j m is ji 
sp e c ja ln e j w  C h inach .

gotowa jes t do przy jęc ia  „ ru ip “  
obecnego rządu palestyńskiego po 
Wygaśnięciu m andatu w  dn iu  15 
m aja. U rzędn icy b ry ty jscy  w  rzą­
dzie pa lestyńskim  o trzym a li rozkaz 
pozostania na swych stanowiskach. 
Żydow sk i departam ent sp raw ied li­
wości rozpoczął już  swe działanie 
w  T e l-A v iv ie . Żydzi uważają, że 
Jerozolim a dostanie się pod pow ie r­
n ic tw o  m iędzynarodowe.

Haganah podała dziś do w iado­
mości, że oddziały je j zdobyły 6 
tw ie rdz  to o k o lic y  miasta ga lile jsk ie  
go Safad. A rabow ie  s tra c ili 50 za­
b itych  i  rannych. Żydów  zginęło 
dwóch. W  całej górnej i  dolnej. Ga­
l i le i przeprowadza się operacje na 
w ie lką  skalę, w  czasie k tó rych  17 
Żydów  zostało zabitych rannych  lub  
zaginionych. W  po łudniow ej Pale­
styn ie została otoczona po ciężkiej 
walce a rty le ry js k ie j w ioska arabska 
Guatra. Skonfiskowano tam  w ie lk ie  
ilości b ron i.

O fice r w yw iadu  Haganah ośw iad­
czył, że ponad ćw ie rć  m ilio n * ' u " 
chodźców arabskich k rąży po Pale­
stynie. 'Większość z n ich  uc iek ła  do 
Acre, Nablus i Gaza. Ponad 50,000 
Udało się do S y r ii i  L ibanu, 

j Do Aten p rzyb y ł w iosk i samolot 
w o jsk  ow ij z 20 po lic ja n ta m i W ioski*
m i na pokładzie, k tó rzy  u da ją  się do 
Jerozo lim y dla i ochrony konsulatu  
włoskiego.

Na zam knię tym  posiedzeniu pod­
ko m is ji do spraw Palestyny ONZ, 
b ry ty js k i m in is te r ko lo n ii A r th u r  
Creech-Jones w ysunął sugestie b ry  
ty jsk ię , ja k  należy rzo.dzić Palesty­
ną po zakończeniu mandatu. Jego 
zdaniem, ins ty tuc je  użyteczności, pu  
b liczne j pow irm j/ być adm in is tro ­
wane przez małą. gtupę p rzedstaw i­
c ie li Narodów Zjednoczonych. O- 
środkiem  te j  g rupy m ogłaby być 
obecna kom isja rozjeńlćsa, składa­
jąca się z konsula F ra n c ji, Stanów  
Z jedn. i  B e lg ii a jego przew odn i­
czącym dr. L is icky , obeen-y prze­
wodniczący ko m is ji pa lestyńskiej. 
G rupa ta pow inna zapeWmić sóbie 
współpracę Żydów  i  Arabów.
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T rzy la t*  ju ż  tu  m ieszkam i chc ia łbym  nadal zatrzymać ten PO KÓ J! . . .
Hys. G w idon M ik laszew ski

Kolonia domków doświadczalnych
Gruzobeton — doskonałą Izolacją

W arszaw a (A P I) . In s ty tu t  B a ­
daw czy  B u d o w n ic tw a  w yka ń cza  
obecnie  w  W arszaw ie 5 dom ków

Zabytkowy kościół na 
Harendzie Kasprowicza

K raków  (PAP). Staraniem  W oj. 
Urzędu Konserwatorskiego nastąpi 
W na jb liższym  czasie przeniesienie 
zabytkowego, pochodzącego z po­
czątków  X V I I  w . kościoła d rew n ia ­
nego z Zakrzewa, koło K a lw a r ii, 
ńa Harendę w  pob liżu  Zakopanego. 
K ośció ł stanie ha parce lac ji, na k tó  
Jfej wzniesione jest Mauzoleum Ka 
kprowicza, tworząc w raz z n im  je ­
dno litą , m onum entalną całość a r­
chitektoniczną.

Nowe transporty Poloków
z Westfalii

S z c z e c i  n (PA P). 7 b. m. z 
dworca kol. w  dzieln. Szczecina 
Turzj>na odszedł pociąg w ahad ło ­
w y  do Bóhum po 3 kolejną, partię  
reem igrantów  z W estfa lii. W  par 
t ii  te j podobnie .jak i W poprze­
dnich m ają  przybyć w  Większoś­
ci rzemieślnicy, górnicy i hutnicy  
w ra z  z rodzinam i i całym  m a ją t­
k iem  rućbom ym . Przybyć ma 
razem  ok. 200 osób. Pociąg teń  
w  ostatnich dniach przyw iózł z 
Gustrow (strefa radziecka) 80 re  
em igrantów  oraz 585-osob >wą 
partię  repatrian tów  z Lubeki.

Wielkie poruszenie w Anglii
B lo k  szterlingowy pod kontrolą Ameryki
L o n d y n  (P A P ). D z ie n n ik i an ­

g ie lsk ie  p rz y n io s ły  na czo łow ym  
m ie jscu  w iadom ość, że W ie lk a  
B ry ta n ia  zgodz iła  się na p rz e ję ­
cie przez S ta n y  Z jednoczone k o n ­
t r o l i  nad b lo k ie m  s z tc r lin g o w y m . 
B y ł to  jeden  z w a ru n k ó w  p la n u  
M a rs h a lla , k tó ry  po d łu g o trw a ­
ły c h  ro k o w a n ia c h  zosta ł p rz y ję ty  
przez W ie lk ą  B ry ta n ię .

Wiadomość ta w yw oła ła  głębo­
kie w zburzenie w  b ry ty jsk ie j opi-

40 tys. członków KDK
W  ramach Klubu Literackiego Odrodzenia 

i K lubu Dobrej Książki zespolono około 40.000 
członków, którym  udostępniona została możność 
nabywania na przystępnych warunkach najcel­
niejszych dzieł literatury polskiej i obcej.

Rozszerzając akcję popularyzacji dobrej 
książki , Spółdzielnia Wydawnicza .,Czytelnik“ 
w  najbliższym czasie przystąpi do organizow ania 
na podobnych zasadach dalszych zespołów spo­
śród prenumeratorów prasy codziennej. Szcze­
góły zostaną podane w  następnych komunika­
tach.

nii publicznej. M in is te r  S ta ffo rd  
C ripps  z w o ła ł w  z w ią zku  z  ty m  
spec ja lną  k o n fe re n c ję  prasow ą, 
na k tó re j u s iło w a ł uspoko ić  o p i­
n ię  pu b liczn ą , zapew n ia jąc , że W. 
B ry ta n ia  zachowa W is toc ie  rze ­
czy swą k o n tro lę  nad  s tre fą  sz te r- 
lin g o w ą .

O św iadczen ie  m in is tra  C rippsa  
n ie  p rze ko n a ło  je d n a k  b ry ty js k ie j 
o p in ii p u b lic zn e j. „D a ily  E xp ress“  
w  a r ty k u le  w s tę p n ym  dom aga się 
u ja w n ie n ia  w s z y s tk ic h  w a ru n ­
k ó w  p la n u  M a rs h a lla . A u to r  a r­
ty k u łu  w stępnego, zamieszczone­
go w  ty m  d z ie n n ik u , podkreśla^, 
że naród b ry ty jsk i powinien znać 
cenę, ja k ą  m a płacić za pomoc 
m arshallówską.

„C zy  pod maską p lanu  M arshalla
— czytam y w  cytow anym  dzienniku
— k ry je  się a tak na Im p e r iu m ,B ry ­
ty jsk ie?  ■ Czy W ie lka  B ry ta n ia  ma 
zapłacić za pon oc dolarow ą nąszy- 
m i w ięzam i gospodarczymi z k ra ja ­
m i Im pe riu m  B ry ty jsk ie g o ? . Byłoby 
to groźne i  hańbiące w y jśc ie  z k r y ­
zysu! Czy p o lity k a  eksportowa W ic i 
k ie j B ry ta n ii ma znaleźć się .'pod 
ko n tro lą  amerykańska? Oznaczało­
by to, że W ie lka  B ry ta n ia  zostanie 
w cie lona do S tanów Zjednoczo­
nych.“

„D a ily  W o rke r“  stw ierdza, że 
m im o zaprzeczenia m in. Crippsa, 
A m eryka  w .sposób n iedwUzń|czny

zmierza do k o n tro li nad strefą  szter 
lingow ą. D zie je się to IV ch w ili, gdy 
m in is te r B ev in  w  Izbie G m in w y ­
głasza patetyczne przem ów ienia o 
„szlachetnej pomocy amerykan-- 
Skiej“ . Jesteśmy św iadkam i trag e d ii 
W ie lk ie j B ry ta n ii, k tó rą  p o lityką  l-a- 
bourzystów  i to ry  sów rzuca pod sto 
ńy  kap ita lizm u  amerykańskiego. — 
pisze „D a ily  W orke r".

dośw iadcza lnych . D o m k i te  z b u ­
dowane są z p ły t ,  ceg ie ł i  p u s ta ­
k ó w  gruzo -be tom ow ych  p rz y  ja k -  
n a jm n ie js z y m  u życ iu  d rzew a  i  
żeiąza. N a w e t dachy k ry te  są spe 
e ja ln y m i p ły ta m i w y k o n a n y m i z 
g rużob e io n y . P o w ie rzch n ia  u ż y t­
ko w a  3 izb, k u c h n i i  ła z ie n k i 
m ieszczących się w  ta k im  d o m k u  
w yn o s i .45 m  k w . ( ty le  co w  d o m ­
k u  f iń s k im .

K o lo n ia  d o m kó w  g ru zo b e to n o - 
w y c h , z k tó ry c h  ka żd y  w y k o n a n y  
je s t z innego ro d z a ju  p u s ta k ó w  i  
p ły t  s łużyć, bę d ż ie  do p rz e p ro w a ­
dzen ia  d o k ła d n y c h  p o m ia ró w  w y  
trz jm a io ś c i n o w y c h  m a te r ia łó w  
b u d o w la n y c h  na  z m ia n y  a tm o s fe ­
ryczne . Ju ż  obecnie  s tw ie rdzono , 
że m a te r ia ły  b u d ow la ne  w y k o n a ­
ne z  g ruzob e to n u  s ta n ow ią  lepszą 
iz o la c ję  c ie p ln ą  n iż  cegła.

P rz e w id u je  się, że w  c iągu  n a j­
b liższych  ła t  rozpoczęta  zostan ie  
m asow a p ro d u k c ja  s ta n d a rto w y c h  
d o m k ó w  Z g o tow ych  części w y k o ­
n a n ych  z g ruzobe tonu . P o z w o li 
to  na dużą  oszczędność m a te r ia ­
łu  i  p ra c y  p rz y  b u dow ie .

P rze c ię tn y  ko sz t d o m ku  g ru z o - 
be tonow ego p rz y  p ro d u k c ji m a­
sow ej o b liczane  je s t na  600 ty s . zł..

Mauzoleum ku czci 
Żwirki I Wigury

K a t o w i c e  (P A P ). Z aw ią za ł 
się m ieszany polsko-czechosło­
wacki kom itet odbudowy „ Ż w ir .  
ków lska“ —  pom nika na miejscu, 
katastro fy Ż w irk i i W igury  pod  
C ierlickiem . N a  konferencji, od­
b yte j w  Cieszynie rzucono p ro .  
jekt odbudowy m auzoleum . M ie j  
scowa ludność polska zaofiarow a­
ła  bezpłatną pracę przez cały czas 
trw an ia  robót. A k c ja  zb ió rkow a  
na ten cel przeprowadzona będzie  
przez L igę Lotniczą na terenie ca* 
le j Polski. D o  11 w rześnia br., r®  
ezniey katastrofy, poczynione zo­
staną prace wstępne, w  k tó rych  
udział w ezm ą rów nież specjalno  
w ycieczki z k ra ju . W spaniała  
m auzoleum  stanie w  przyszłym  
roku.

Terror w Grecji
w y w o ła ł oburzenie uj całym  śmiecie

P A R Y Ż  (AP I) F rancuski ko m ite t 
pomocy G rec ji dem okratycznej w y -

Amery kańska 
misja lotnicza w Arabii

Waszyngton  (API). Rzecznik ,a- 
m erykańskiego departam entu obro­
ny po tw ie rd z ił .wiadomość, że ame­
rykańska m isja  lo tn icza składająca 
się z 43 osób, w  tej liczb ie  8 ofice­
rów  dowództwa transportu  pow ie­
trznego, udała się do Dahran w  A - 
ra b ii S audyjsk ie j. - Rzecznik dodał, 
że tw ie rdzen ie  jakoby personel ą- 
m erykańsk i m ia ł szkolić A rabów  w  
obsłudze lo tn is k  ja k  rów nież \ m n -  
nej służb ie  lo tn icze j jest „ ty lk o  
.przypussezeniem“ ,

stosował depeszę do m iędzynarodo­
wego Czerwonego K rzyża  oraz do 
ambasad ' g re ck ie j, am erykańskie j i  
b iy ty jś k ie j w  'Paryżu, w  k tó rych  do 
maga się natychm iastowego zaprze­
stania egzekucji w  G rec ji, uka ran ia  
lud z i za to odpow iedzia lnych, za­
przestania te rro ru  i  p rzyw rócen ia  
w olności dem okratycznych.

K o m ite t pomocy G re c ji dem okra­
tyczne j podkreśla, że św iatowa op i­
n ia  pub liczna p rzy ję ta  z oburze­
n iem  i  w ą ty d e m  w iadom ości o 
egzekucjach ponad 200 zakładn ików  
przez w ładze ateńskie. W szystkie 
O fia ry egzekOcji to  b. kom batanci 
ruchu  oporu, to  pa trioc i, k tó rzy  w a l 
czy li z narażeniem  życia p rzec iw ko  

I h itle row ćom  i faszystom.
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Proces członków nielegalnego Stronnictwa Narodowego

Wrogowie narodu i państwa
odpowiadają przed Wojskowym Sądem Rejonowym

wyniszczenia narodu polskiego 
Stronnictw o Narodowe nie ty lko  
zachowało b ierną postawę wobec 
okupanta, ale całą swą d zia ła l­
ność skierowało przeciw ko tym  
bojownikom , o wolność i  niepod­
ległość, k tórzy w  zw ycięstw ie nad  
hitleryzm em  w idzie li zwycięstwo  
dem okracji indow ej 1 realiz~cję  
szerokich re form  społecznych.

Stronnictw o Narodow e jako  po­
stawę sw ej p o lityk i p rzyję ło  za ­
sadę nieprzeszkadzania Niemcom  
w  walce na froncie wschodnim.

O rga n iza c ja  w o js k o w a  S tr. N a ­
rodow ego tzw . N O W  w  w y k o n y ­
w a n iu  ty c h  w y ty c z n y c h  w  z d ra -

W a r  s 7. a w  a (PAP). Przed 
Wojskowym Sądem Rejono­
wym w Warszawie rozpoczął 
się wczoraj proces członków 
nielegalnego Stronnictwa Na­
rodowego, oskarżonych o 
szpiegostwo i działalność na 
szkodę państwa polskiego.

Na ławie oskarżonych za­
siadają: Dziubecki Leon, Ma- 
ciński Tadeusz, Ekert B roni­
sław, Chaberski Ludwik, Po- 
dymniak Marian i Hajdukie- 
wicz Lech.

Podajemy w  streszczeniu 
akt oskarżenia:

A k t  oskarżenia zarzuca oskar­
żonym  członkom krajow ego ośrod 
k a  kierowniczego n ie legalnej o r­
ganizacji „Stronnictw o N arodow e“
—  dążenie do obalenia przemocą 
dem okratycznego ustro ju  państwa  
polskiego, k ierow anie dyw ersyjną  
działalnością band M SZ i N O W  
oraz prowadzenie antypaństw o­
w e j a kc ji politycznej, propagan­
dow ej i w yw iadow czej na rzecz 
wrogich Polsce ośrodków zagra­
nicznych.

Działalność SN
A n ty d e m o k ra ty c z n a  dz ia ła lność  

S tro n n ic tw a  N a rodow ego  o b ję ta  j 
a k te m  oska rżen ia  je s t da lszym  
c ią g ie m  d z ia ła ln o śc i tzw . „ ru c h u  
n a ro d o w e g o “ , d a tu ją c e j się od o - 
k re s u  poprzedza jącego p ie rw szą  
w o jn ę  ś w ia to w ą . Już w ów czas 
p rz y w ó d c y  z tzw . „ ru c h u  na ro d o ­
w e g o " s p rz y m ie rz y li s ię  z  ca ra ­
te m  w  w a lce  z  ro b o tn ic z o -c h ło p ­
s k im  ruch e m  w yzw o le ń czym .

W  okresie m iędzy w o jn am i 
Stronnictw o Narodow e zgrupow a­
ło  w  swych szeregach elem nety  
przeciw staw iające się postępowi 
1 dążeniom do re form  społecznych 
w  Polsce. P o dstaw ą  p o lity c z n e j 
d z ia ła ln o śc i S N  b y ła  w a lk a  o za­
ch o w a n ie  k a p ita lis ty c z n o -o b s z a r-  
niczćgo u s tro ju  w  k ra ju ,  o u t rz y ­
m y w a n ie  m as lu d o w y c h  w  c ie m ­
noc ie  i zaco fan iu , ro z b ija n ie  i  t łu ­
m ie n ie  w s z e lk ic h  ru c h ó w  postę­
p o w y c h  o raz faszyzac ja  życ ia  p o l­
skie ¿o.

W  okres ie  o k u p a c ji, k ie d y  fa -  j dzono rozm o w ę  z szefem  gestapo 
szys tow sk ie  N ie m cy  d ą ż y ły  do I w a rszaw sk iego  d r  H a h n e m  na

d z ie ck i sposób l ik w id o w a ła  pa 
t r io tó w  p o lsk ich , w a lczących  z 
N iem cam i.

Z a rzą d  g łó w n y  S N  w sp ó ln ie  z 
O N R  p rz e p ro w a d z ił scalenie o r ­
g a n iz a c ji w o js k o w y c h . N O W  i  o r ­
gan izac ja  w o js k o w a  O N R  zosta ły  
po łączone w  je d n o litą  o rgan iza ­
c ję  w o js k o w ą  P- n. „N a ro d o w e  S i­
ły  Z b ro jn e “  (N SZ).

W  czasie o k u p a c ji N S Z  w y k a z a ł 
s ię  ja w n ą  w s p ó łp ra c ą  z N iem cam i 
w  w a lce  z d e m o k ra c ją  po lską. 
P rze jśc ie  B ry g a d y  Ś w ię to k rz y s k ie j 
na  s tronę  N ie m có w  to  koń co w y  
e tap  te j z d ra d z ie c k ie j p o lity k i.

Łączność z gestapo
W  k w ie tn iu  1944 r. oska rżony  

M a c iń s k i Tadeusz, w ów czas p re ­
zes w a rszaw sk iego  o k rę g u  S N  n a ­
w ią z a ł k o n ta k t  z  k ie ro w n ik ie m  
„B ry g a d y  w y w ia d o w c z e j“  na m ia ­
sto W arszaw ę, zo rg a n izo w a n e j w  
ram ach  d e le g a tu ry  rząd u  lo n d y ń ­
skiego —  B o czko w sk im  pseudo­
n im  „B ro d a “  —  „ K o r w in “ . M a -  
c iń s k i p ro s ił B oczkow sk iego  o in ­
te rw e n c ję  w  gestapo w a rs z a w ­
s k im  w  sp ra w ie  k i lk u  a resz tow a ­
n y c h  c z ło n kó w  SN. B oczko w sk i 
zażądał n a zw isk  i ad resów  cz łon ­
k ó w  P P R  i  A r m i i  L u d o w e j, w  za­
m ia n  za k tó re  gestapo z w o ln i a - 
resz to w a n ych  cz ło n k ó w  SN. M a -  
c iń s k i d o s ta rc z y ł B o czko w sk ie m u  
żądanych  n a z w is k  i  adresów.

W  m a ju  1944 r. M a c iń s k i ja k o  
p rz e d s ta w ic ie l S N  o trz y m a ł w ia ­
domość, że gestapo u s iłu je  n a w ią ­
zać łączność z p rz e d s ta w ic ie la m i 
o rg a n iz a c ji pod z ie m n e j, k tó ra  b y  
p rz y s tą p iła  do w s p ó łp ra c y  z w ła ­
d zam i n ie m ie c k im i p rz e c iw k o  de­
m o k ra ty c z n y m  u g ru p o w a n io m  p o i 
s k im  i  p rz e c iw k o  ZSRR. W  w y ­
n iku  tych rozm ów osk. M aciński 
napisał dw a lis ty  do gestapo 
w arsz., w  k tó ry c h  n a k re ś li ł l in ię  
p o lity c z n ą  S tro n n ic tw a  N a ro d o ­
wego s tw ie rd z a ją c , że SN nie w y ­
stępuje przeciw ko w ładzom  n ie ­
m ieckim  i że całą swą działalność 
skierow ało przeciw ko Zw iązko w i 
Radzieckiem u i polskim  ugrupo­
w aniom  dem okratycznym . Z  po ­
lecen ia  M ac ińsk ieg o  p rze p ro w a

W
P óźnym  w ieczorem , d n ia  8 m a ja  1945 N ie m c y  za p rze s ta li o po ru  

n a  w s z y s tk ic h  fro n ta c h , a te j  sam e j nocy w y s ła n n ic y  na jw yższego  
d o w ó d z tw a  a rm ii n ie m ie c k ie j K e ite l,  F r ie d e b u rg  i  S tu m p f p o d p i­
s a li a k t  k a p itu la c ji.

U m ęczony ś w ia t o d e tch n ą ł z u lgą . Po p ię c iu  la ta ch , ośm iu  m ie -  
m ią cach  i  ośm iu  d n ia ch  zako ń czy ła  się w reszc ie  n a js tra s z liw s z a  
w o jn a  w  h is to r i i  n o w o ż y tn e j. W szys tk ie  n a ro d y  u w ie rz y ły ,  że 
z b ro d n ic z y  faszyzm , rz u c o n y  n a  ko la n a , sczezł z p o w ie rz c h n i z ie ­
m i i  pozostan ie  ty lk o  po n im  p o n u re  w sp o m n ie n ie , a do h is to r i i  
w e jd z ie  p rz e k lę ty  p rzez  m il io n y  lu d z i, k tó rz y  p rz e ż y li koszm ar  
w o jn y  i  z a z n a li w s z y s tk ic h  k lę s k  i  nieszczęść n a  d rodze  h it le ro w ­
sk iego  pochodu  z b ro d n i. W y d a w a ło  się to  ty m  pew n ie jsze , że w  
t r z y  m ies iące  po zakończen iu  w o jn y  zw yc ię sk ie  p a ń s tw a  n a k re ś li­
ły  p ro g ra m  d z ia ła n ia  g w a ra n tu ją c y  n a ro d o m  na  p rzysz łość bez­
p ieczeńs tw o  i  p o k ó j p rzez re a liz a c ję  p o s ta n o w ie ń  poczdam skich . 
P ro g ra m  te n  p rz e w id y w a ł d e m o k ra ty z a c ję  N ie m ie c , zn iszczen ie  
n ie m ie ck ie g o  p rz e m y s łu  zb ro je n io w e g o , d e k a rte liz a c ję  i  d e ce n tra ­
liz a c ję  g o sp od a rk i n ie m ie c k ie j. W ie lkoduszność  zw yc ięzców  w obec  
p o ko n a n ych  p rz e ja w ia  się w  ty m , że p rz e w id y w a li o n i w  konse­
k w e n c ji p la n u  poczdam skiego  m ożność zo rg a n izo w a n ia  w  c e n tru m  
E u ro p y  z jednoczone j d e m o k ra ty c z n e j r e p u b lik i n ie m ie c k ie j.

T ym czasem  obecnie, za le d w ie  w  tr z y  la ta  po  w o jn ie , sy tu a c ja  
k s z ta łtu je  się zgo ła  ina cze j, n iż  p rz e w id z ia n o  w  P oczdam ie. W  
s tre fa c h  zachodn ich , ja k  w ie m y , b y l i  h it le ro w c y  i  zb ro d n ia rz e  w o ­
je n n i z n a jd u ją  p e łn ą  op iekę  i  poparc ie , a je d e n  z k rw a w y c h  k a ­
tó w  p o ls k ie j lu d n o śc i K o p f  je s t n a w e t p re m ie re m  rzą d u  k ra jo w e ­
go p od  o p ie k u ń c z y m i s k rz y d ła m i A n g lik ó w , k tó rz y  o d m ó w il i rzą  
d o w i p o ls k ie m u  w y d a n ia  go w  ręce  s p ra w ie d liw o ś c i. Z a k ła d y  n ie ­
m ie ck ie go  c iężk iego  p rz e m y s łu  n ie  ty lk o  n ie  u le g a ją  l ik w id a c j i ,  
a le  o d b u d o w u je  się je  w  s z y b k im  te m p ie  za p ien iądze  a m e ry k a ń ­
s k ic h  tru s tó w .

N ie  z n a jd u ją  u rz e c z y w is tn ie n ia  p la n y  re e d u k a c ji N ie m có w  i  
w d ra ż a n ia  ic h  w  zasady d e m o kra tyczne , sko ro  w ie m y , iż  w  s tre ­
fa c h  zach o dn ich  zaw iesza się p ism a  d e m o kra tyczne , za kazu je  o r ­
g a n izo w a n ia  u ro czys to śc i p ie rw s z o rn a jo w y c h h  to le ru je  się r e w i­
z jo n is ty c z n e  w y s tą p ie n ia  s z o w in is tó w  n ie m ie c k ic h , k tó rz y  coraz  
b ezcze ln ie j g łoszą hasła  o d w e tow e  i  re w iz jo n is ty c z n e . W ie m y  też  
o ty m , że re je s tru ję  s ię  b y ły c h  lo tn ik ó w  z os ław ionego  le g io n u  
„C o n d o r" ,  k tó ry  m o rd o w a ł z p o w ie trz a  w a lczą cych  o re p u b lik ę  
H iszpanów . P ro je k t  u tw o rz e n ia  je d n o lite g o  p a ń s tw a  n ie m ie c k ie ­
go zosta ł w sam ych  p o d s ta w  s to rp e d o w a n y , a A n g lo sa s i m y ś lą  ju ż  
o T r iz o n ii.

Tego ro d z a ju  pos tępow an ie  A ng losasów  d y k to w a n e  je s t p rzez  
za ku liso w e  m a ch in a c je  w ie lk ie g o  k a p ita łu . T en  w id z i in te re s  
p rzede  w s z y s tk im  w  o d b u d o w ie  h it le ro w s k ic h  N ie m ie c , w  p o p ie ­
ra n iu  fa szys ty  F ra n co  w  H iszp a n  i i ,  sko ru m p o w a n eg o  C z a n g -K a i-  
Szeka i  sp rzeda jnego  T sa ld a risa  w  G re c ji.  N ie w yg o d n e  są d la  a n -  
E u ro p y , k tó re  p ra g n ą  w o ln o śc i n ie  ty lk o  p o lity c z n e j a le  i  gospo­
d a rcze j, o p a rte j o rze te ln e , d w u s tro n n e  u m o w y  m ię d zy  p a ń s tw a m i.

P os tępow an iem  sw o im , n a c is k ie m  n a  p o lity k ó w  p a ń s tw  om o­
ta n y c h  p rzez M a rs h a lla  i  jego  w y s ła n n ik ó w , A n g lo sa s i podsyca ją  
w ro g ie  lu d zko śc i s iły  i  p o z w a la ją  od radzać się id e o lo g ii fa szys tów  
s k ie j, k tó ra  s k a p itu lo w a ła  p rze d  trze m a  la ty ,  a te ra z  znów  podnos i 
g łow ę .

R ozw aża jąc ro z w ó j w y p a d k ó w , zd a je m y  sob ie  spraw ę , że n a -  
g iosask ich  m o n o p o lis tyczn ych  zapędów  p a ń s tw a  d e m o kra tyczne  
sz y m  o b o w ią z k ie m  je s t  w a lk a  z p -m dam i n e o fa szys to w sk im i. H a ­
s ło  te j w a lk i  w y p is a ł na  sw ym  sztemdarze w ie lk i  obóz p a ń s tw  de ­
m o k ra ty c z n y c h  i  je s t zdecyd ow an y  ją  w y g ra ć  w b re w  sprzys ięże- 
n iu  oodżeaaczy w o je n n y c h

te m a t w s p ó łp ra c y  S N  z w ła d za m i 
n ie m ieck im i.'

W rogow ie
demokratycznego

ustroju
Po o d zyska n iu  n iepod leg łośc i 

S tro n n ic tw o  N a rodow e  w s z y s tk i­
m i s ila m i p o s ta n o w iło  n ie  d opu ­
ścić do u trw a le n ia  się d e m o k ra ­
tycznego  u s tro ju  Z a  pomocą 
swych placów ek politycznych i 
wojskowych oraz band N S Z  i 
N O W  prow adziło  szkalującą i p ro ­
w okacyjną propagandę antyrzą ­
dową, organizow ało dezercję z sze 
regów W ojska Polskiego, przygo­
tow ując się do zamachu na ustrój 
państwa polskiego grom adziło  
broń i m ateria ły  wybuchowa i 
tw orzyło  bandy terrorystyczne, 
oraz prow adziło  szeroką akcję  
szpiegowską.

Konszachty 
z Mikołajczykiem

W ostatnich m iesiącach 1946 r. 
działacze nielegalnego SN, w  te j 
liczb ie  rów nież oskarżeni w  n in ie j­
szym procesie odbyw a li szereg kon 
fe re n c ji ze s ta rym i działaczam i en­
deckim i i  z w ysok im i p rzedstaw i­
cie lam i k le ru . Na jedne j z konfe­
re n c ji p rezyd ium  SN rozważało 
propozycję  . óuoczesnego prezesa 
PŚL M iko ła jczyka , k tó ry  to im ie ­
n iu  swojego stronn ic tw a  zw ró c ił 
się do S tronn ic tw a  Narodowego, 
aby SN w ys taw iło  swych kandy­
datów na lis tach PSL i udzie liło  
PSL poparcia p rzy wyborach.

Sylwetki oskarżonych
W  k o n k lu z ji a k t oskarżenia o- 

kreśla w inę  poszczególnych oskar­
żonych. D ziubecki Leon, członek 
zarządu głównego, a następnie 
przewodniczący prezyd ium  zarządu 
głównego nielegalnego SN oskarżo­
ny jes t o współdzia łanie z oku­
pantem przez p rzeciw staw ian ie  się 
a kc ji oporu prowadzonej przez 
polskie podziemne s iły  zbro jne 
przeciw ko a rm ii n iem ieck ie j i  n ie ­
m ieckim  władzom okupacyjnym .

M aciński Tadeusz, członek prezy­
d ium  i k ie ro w n ik  w ydz id łu  o rgan i­
zacyjnego SN oskarżony je s t o zo r­
ganizowanie w  czasie okupac ji w y ­
w iadu antydem okratycznego dla l i ­
kw idow an ia  działaczy n iepodległo­
ściowych oraz o u trzym yw an ie  kon 
tak tów  z szefem gestapo warszaw­

skiego, Po w yzw o len iu  k ra ju  M a- 
eióski b y ł jednym  z k ie row n ików  
działalności antypaństw ow ej te rro ­
rystycznej i  szpiegowskiej.

E ke rt B ro n is ła w  b y ł zastępcą 
k ie row n ika  propagandy zarządu 
głównego SN, a następnie człon­
k iem  prezydium  SN i  k ie ro w n i­
k iem  w ydzia łu  propagandy. In sp i­
ro w a ł te rro rystyczną  działalność 
placówek SN, G rom adził 1 prze­
kazyw a ł za granicę wiadomości 
szpiegowskie.

Chaberski L u d w ik  b y ł k ie ro w n i­
k iem  szeregu w ydzia łów  i członków 
p rezyd ium  zarządu głównego Str. 
Narodowego. O rganizator te rro ru  
i  szpiegostwa, o trzym yw a ł stale
wynagrodzenie.

P odym niak M arian  b y ł zastępcą 
k ie row n ika  w ydz ia łu  organizaCy j .  
nego warszawskiego okręgu SN, a 
następnie członkiem  prezydium  i 
k ie row n ik iem  w ydz ia łu  ka d r zawo­
dowych zarządu głównego SN.

H a jduk iew icz  Lech b y ł człon­
k iem  prezyd ium  zarządu głównego 
SN i g łów nym  ska rbn ik iem  te j o r­
ganizacji. Podobnie ja k  in n i oskar­
żeni o rgan izow ał działalność szpie­
gowską i te rro rystyczną , o trzym u­
jąc stałe wynagrodzenie

Po sprawdzeniu persona liów  o- 
Skarźonych, sąd p rz y ją ł nowe w n io ­
sk i dowodowe p ro k u ra tu ry  i  p rzy ­
s tą p ił do przesłuchania oskarżone­
go Tadeusza Macińskiego. Oskarżo­
ny do iv in y  przyznał się częściowo. 
Przyznaje się w  szczególności do 
p rzeciw dzia łan ia  w  czasie okupacji 
a kc ji w o jskow e j, sk ierow anej prze-
ciw  N iem com

działalność S tronn ictw a Narodowe­
go.

Zeznaje  osk. M aciński
Oskarżony przyzna je  się rów nież 

do dzia ła lności podziemnej p row a­
dzonej po w yzw olen iu .

Osk, M aciński tw ie rdz i, iż do o- 
balenia u s tro ju  demokratycznego 
P o lsk i n ie  dążył przemocą, licząc, 
że obalenie to  nastąpi „bądź to w  
w yn iku  anglo-easkiego nacisku po­
litycznego, bądź też w  w y n ik u  
tzw . „trze c ie j w o jn y “ .

Przewodniczący: A  czy to n ie  by­
łoby przemocą?

Oskarżony odpowiada w y m ija ją ­
co, że odbyłoby się to  bez jego 
udziału.

W  dalszym ciągu zeznań M aciń ­
sk i przyzna ł się do odpow iedzia l­
ności za w ojskow ą organizację 
NZW , do zorganizowania s ta c ji na­
dawczo-odbiorczej i  ko m ó rk i m i­
kro fo tog ra ficzne j oraz do w ysy ła ­
nia m a te ria łó w  za granicę i  o trzy ­
m yw ania  poczty od k ie ro w n ika  SN 
w  Londyn ie  B ieleckiego.

N ie zaprzecza rów nież fa k to w i 
w ydawania m a te ria łów  propagando­
wych, skierow anych przeciw  Rzą­
dow i Tymczasowemu, a później 
Rządowi Jedności Narodowej.

W  odpowiedzi na pytania  prok. 
m jr . L ityńsk iego, oskarżony w y ­
jaśnia okoliczności, w  ja k ich  zna­
laz ł się w  czasie okupac ji w  1941 r. 
na k ie row n iczym  stanow isku sto­
łecznego okręgu SN. Stosunek SN 
do lew icow ych o rgan izacji n iepod­
ległościowych b y ł zdecydowanie

tu

gendzie i  czynnych w ystąp ien!*’ 
NOW, skierow anych przeciwko A  . 
m ii Ludow e j, G w a rd ii Ludowej 
członkom PPR w  1941 r. Z P° 
cenią k ie row n ic tw a  SN, przy 
rządzie g łów nym  SN powstała ®P 
cja lna kom órka tzw . antykomun 
styczno.

P rok. L ity ń s k i przedstawia 
tzw . „ in s tru k c ję  antykom unisty 
ną“  znajdującą się w  aktach *P "
wy- .

Oskarżony potw ierdza następ11̂
autentyczność przedstawionego 
przez p roku ra to ra  raportu , skie* . 
wanego przez w yw ia d  "O  
do brygady „K o rw in a “  prowad2^  
cej w yw ia d  antydem okratyczny 
ram ach de legatury rządu londyn

fra f
obe jm u jący dokładne

i  szczegółowy a“ r ■
lewico«^

M»r:

skiego. P ro ku ra to r odczytuje 
ment, 
personalne
aktywnego działacza 
o rgan izacji niepodległościowej „ 
ka“ . A dnotacja  odnośnie 
kończyła się s łow am i: 
wykończyć go na u lic y 11.

P rok.: K to  to  b y ł „M a re k “ ?
Osk.: To jes t gen. Spychalski- ^
Wobec tego, że w  toku  dais®' 

zeznań oskarżony tw ie rd z i, że . saj( 
sunek SN do N iem ców  b y ł '■vt00l  
p ro ku ra to r cy tu je  pisane rękS  ̂
skarżonego ins tru kc ję , w  k t“ 
pow iedziane jest, że stosoi? , 
przez A L  p o lityka  zabó js to  f>rt. st 
s ta w ic ie li w ładz n iem ieckich  1 
zgubna. SN potęp iło  m. in. 
na Kutscherę, argum entując, " 
tego rodza ju  akcje  utrudid?’ 
stosunki SN z w ładzam i «ien»,e 
kimi.

Prok.: W  zw iązku z odczyt®1̂ ,  
m i dokum entam i, proszę P°' 
dzieć k ró tk o  — czy, zdaniem  
skarżonego p o lityka , k tó re j 0  ̂
zw ie rc ied len ie  zna jdu jem y w y  
dokumentach szła na rękę Ni®1 
com?

Oskarżony, k tó ry  dotychczas ^  
ło w a ł b ron ić  ideo log ii SN, stw>ê  
dza w  odpow iedzi: Szła na 
Niemcom  t była błędna  - r  brw*

charakte ryzu je  w rog i, co w yrażało  się w  p ropa- je j  n ie  zamierzam.

Oficjalne wyniki wyścigu Warszawa -  Pragj^

Polsku I  nn pierwszym miejsc*!
Siem iński drugi tu k lasyfikacji in d yw id u a ln e j

P raga. W  sa li „ L u c e rn y “  , o d ­
b y ła  się u roczys ta  a k a d e m ia ,. po ­
łączona z  rozd a n ie m  n a g ró d  uczę 
s to ik o m  w y ś c ig u  ko la rs k ie g o  P ra  
ga —  W arszaw a.

Cenne n a g ro d y  o trz y m a ł z w y ­
cięzca in d y w id u a ln y , J u g o s ło w ia ­
n in  P ro s in e k  o raz d ru ż y n a  p o l­
ska, k tó ra  w y g ra ła  w yśc ig  w  k la ­
s y f ik a c ji d ru ż y n o w e j. N a jw ię c e j 
n a g ró d  o trz y m a ł zw yc ięzca  trzech  
e tapów  —- Czech V ese ly  o raz Po­
la c y : S ie m iń s k i i  W ó jc ik .

O gó lna  k la s y f ik a c ja  in d y w id u a l 
na  w y ś c ig u  W arszaw a —  P raga

p rze d s ta w ia  s ię  nas tęp u ją co : 1) 
P ro s in e k  (Jugos ław ia )—  26.52.25,
2) S ie m iń s k i (P o lska) 1—  26.57.21,
3) W ó jc ik  (P o lska) —  26,58.06, 4)
C ib u la  (Czechosł.) —  27,01,25, 
5) V ese ly  (C zechos łow ac ja  —  
27,03,27, 6) R ze źn ick i (P o lska) —  
27,04,42, 7) B a t (Jugos ław ia ) —
27.05,53, 8) Loos (C zechosłow acja ) 
—  27.06.03, 9) N o tas (W ęgry) —  
27.10-12, 10) B o h d a n  (Czechosło­
w a c ja ) —  27.15,44, 11) P ie traszew  
s k j (Po lska) —  27.16.19, 12) M o ­
ty k a  (P o lska) —  27.17.28, 13) V a r ­
ga (Jugos ław ia ) —  27.18.02, 14)

Rezolucja Światowej Federacji
Zawodlou/gch

Rzym . (P A P ). K o m ite t  w y k o ­
na w czy  Ś w ia to w e j F e d e ra c ji Z w . 
Z a w o d o w y c h  o g ło s ił w  R zym ie  
k o m u n ik a t  o ses ji k o m ite tu  w y ­
konaw czego F e d e ra c ji, na  k tó re j 
za tw ie rd zo n o  po rzą d e k  dz ienny  
ses ji i  p rz y ję to  je d n o m y ś ln ie  re ­
zo lu c ję  w  sp ra w ie  a d m in is tra c ji 
p o l i ty k i  S F Z Z :

K o m ite t  w y k o n a w c z y  F e d e ra c ji

Sp. Karczewska Stanisława
Po k ró tk ic h  i  c ię żk ich  c ie rp ie n ia ch , op a trzo n a  św. Sa­

k ra m e n ta m i, z m a r ła  w  d n iu  7. 5. b r. nasza na jd roższa  i  n a j­
ukochańsza  m a tk a , te śc io w a , babka  i  p ra b a b ka , p rzeżyw szy  
76 la t, o czym  za w ia d a m ia ją  p o g rążen i w  c ię żk im  s m u tk u

D Z IE C I i  R O D Z IN A

W yp row ad ze n ie  d ro g ic h  n am  z w ło k  n a s tą p i w  d. 9. 5. b r. 
o godz. 13.30 z dom u  ża ło b y  p rz y  u l. P o w s ta ń có w  10 do k o ­
śc io ła  p a ra fia ln e g o  w  M y s ło w ic a c h . N as tępn ie  e ksp o rta c ja  
z w ło k  do K a to w ic , skąd  z kośc io ła  M a r ia c k ie g o  o godz. 15.30 
odp row adzen ie  z w ło k  na c m e n ta rz  p rz y  u l. F ra n c u s k ie j.

M sza ża łobna  d. 10. 5. b r. o godz. 6.30 w  kośc ie le  p a ra f ia l­
n y m  w  M ys ło w ica ch .

M ysłow ice, K atow ice, Chorz ów, Załęże, W ągrowiec, A m eryka.
(1932)

—  czy ta m y  w  re z o lu c ji —  a p ro ­
b u je  decyzje  k o n fe re n c ji ru c h u  
zaw odow ego w  L o n d y n ie  i  P a ry ­
żu z  1945 ro k u  i  p o tw ie rd z a  po ­
w szechny c h a ra k te r  Ś w ia to w e j 
F e d e ra c ji Z w ią ż . Z aw o d o w ych . 
K o m ite t  p o tw ie rd z a  zasadę w  
m y ś l k tó re j żaden ośrodek naro ­
dow y nie będzie dążył do hegemo  
n ii w  sprawach S F ZZ , ażeby prze  
szkodzić w ypow iadaniu  poglądów  
któregokolw iek bądź innego o- 
środka narodowego lub  którego­
k o lw iek  bądź innego kierunku .

Z go d n ie  z ty m  k o m ite t  w y k o ­
na w czy  u ch w a la , że:

K a żd y , o ś rodek  n a ro d o w y  m a 
p ra w o  w noszen ia  na  po rządek  
d z ie n n y  w s z e lk ie j k w e s tii,  k tó re j 
po ruszen ie  uw aża  za po trzebne . 
B iu ro  w yko n a w cze  p o w in n o  roz ­
w a żyć  tę  kw e s tię , po u p rz e d n im  
o trz y m a n iu  d e k la ra c ji na  p iś m ie  
ze s tro n y  odnośnego ośrodka  n a ­
rodow ego.

O rg a n y  S F Z Z  n ie  będą w y k o ­
rz y s ty w a n e  do p u b lik o w a n ia , lu b  
szerzen ia  napaści na  p o lity k ę  lu b  
dz ia ła ln o ść  a d m in is tra c y jn ą  o - 
ś ro d k ó w  n a ro d o w ych , w chodzą ­
cych  w  sk ła d  S FZZ .

N a p ie ra ła  (P o lska) —  27,2449»1
D in e w  (B u łg a ria )  —  27.27. I j .

O gó lna  k la s y f ik a c ja  d ru ź S n , 
w a : 1) P o lska  I  R zeźn ick i, ™ m  
c ik , P ie tra sze w sk i, S iem ińsk i, \ 0 
p ie ra ła  —  80,51,57, 2) C z e c h y  
w a c ja  I  —  81.09.37, 3) Jugos»V
I  —  81,22.19, 4) W ę g ry  I — i31-2%
5) C zechos łow ac ja  I I  —  arf
6) P o lska  I I  —  82,26,41, 7)
I I  —  83,34,44, 8) B u łg a ria
83,39,27, 9) R u m u n ia  —  83,51"’

pierwszy w Krakow’9
ani*

od»?
W  d>,íl¡

wczorajszym o godz. 15.30
K r a k ó w ,  (teł. w ł.)

się w  K atow icach start do j ego 
stego e ta ru  wyścigu kolars*' . 
Praga —  W arszaw a. Etap **L„n 
w ice —  K rak ó w  jest n a jk ró ts^ j, 
odcinkiem  wyścigu i liczy <i 
w ie  76 km , toteż k ie ro « » 1̂  
im prezy zdecydowało sic |l*  Jyfi- 
w liczan ie go do ogólnej . ® jy« 
kac ji ta k  zespołowej ja k  > |[ 
w idu a ine j. .

Na metę w Krakowie 
wszą przybyła drużyna * 
ski I I ,  2. Bułgaria, 3. JJ®,  
sławia, 4. Rumunia, 5* j, 
chosłowacja I I ,  6. Polsk8 
7. Czechosłowacja I. ^

Indywidualnie pierws*> j, 
mety przybył Wando* 
ska), 2. Grynkiewicz 
3. Jankowski, 4. M ic h , 5 , . .  
zarczyk, 6. Kristew f  
ria), 7. Angelow (Bułgar1 •

Skrót te le g r a f ie ^
P A R Y Ż . (obsł. w ł.) Danle¿ ^ ¡ f ^  

francusk i m in is te r pracy, u —

śp. JAN KOJ
Prezydent miasta Gliwic, Poseł na Sejm R. P., Kawaler Orderu „Polonia Resti­
tuía“ I  Klasy, Złotego Krzyża Zasługi, Krzyża Powstańców Śląskich I  Kl„ 

Gwiazdy Śląskiej, Złotego Krzyża Pożarnictwa i innych,
zmarł w Krakowie, dnia 6 maja 1948 r., przeżywszy la t 59.

Zw łoki wystawione zostaną w  kościele Wszystkich'Świętych w  Gliwicach, 
skąd nastąpi pogrzeb na cmentarz centralny we wtorek, dnia 11 maja br. 
o godzinie 10, o czym zawiadamiają pogrążeni w  ciężkiej żałobie
(1931) Zo n a , c ó r k a , s y n  í k r e w n i

w przyszły  poniedziałek ^  
ho lm u, gdzie zapozna się 
kszta łtem  ubezpieczeń oocjfl 
Szwecji.

*  o»0*1!
B E R L IN . In te rn o w a n i ¿aT'

Ham m eisburg (strefa alTU „gg o(’ł  
SS-m ani w ezw ani zostali 
cerów am erykańskich  do z®. 
się na ocho tn ików  w  ssereg 
państw  arabskich.

&
P R A G A . 700.000 ludzi *

s łow iańską w ystaw ę 101 h 3 ^
Pradze w  ciągu pierwszy 
je j trw an ia . Organizatorzy 
w y przypuszczają, że 
dzających w yn ies ie  do 
m n ie j n iż  3 m iliony*
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° r  W ł o d z i m i e r z  P r o c h a s k a

Profesor U n iw ersytetu  K aro la  w  Pradze

Nowa Konstytucja Republiki Czechosłowackiej
(Od specjalnego korespondenta API)

Poniższy a r ty k u ł specja lnie 
postał napisany dla prasy .. Czy­
te ln ik a “  przez profesora u n iw e r­
syte tu  praskiego dr W łodzim ie­
rza Prochaskę. k tó ry  jest g łów ­
nym  tw órcą  p ro je k tu  nowej kon ­
s ty tu c ji R epub lik i Czechosłowac- 
Klej oraz genera lnym  spraw o­
zdawcą K om is ji K ons ty tu cy jn e j 
czechosłowackiego Ustawodaw­
czego Zgrom adzenia Narodowego.

Praga, w m aju.
P ro je k t nowej ko n s ty tuc ji cze- 

hosłowackiej, k tó ry  przedłożyłem 
4 marca plenum  naczelnego kom i- 
e^u akc ji F ron tu  Narodowego u j-  

rtiu.1e w  fo rm ą prawną zdobycze de­
m okracji czechosłowackiej, zarówno 
7 okresu pierw szej, ja k  i d rug ie j re
pub lik i. P ro je k t nowej konsty tuc ji 
*o - -sankcja prawna . naszych dwu 
W ielkich przem ian narodowych: 
Pierwszego i obecnego, t. zw. w tó r-  

odzyskania niepodległości. Z 
asszej p ierw szej ko n s ty tuc ji p rz y j­

m ujem y te fragm enty, k tó re  są zgo 
ne ?■ naszym pojęciem p raw dziw ej 

^ '¡ ‘m jk ra c ji ludow ej. 
c N ie by ło  byna jm n ie j ła tw ą  rze- 
t 2?. "Poić w  jedną organiczną ca- 
^s c  zasady starej^ fo rm a ln ie  obo- 

C zu jące j kons ty tuc ji z naszym 
-yciem dzisie jszym  i przyszłym . 
Połoczeństwo czechosłowackie w 
zeregu dyskus ji pub licznych oceni 

uo nam się to udało.

Konstytucja Łndii
Projekt nowej ko ns ty tuc ji w  

. b ro je n iu , w  ja k im  został przedło- 
*0ny społeczeństwu jest dziełem 
®°sć złożonym, w  każdym  razie 

ardżie j skom plikow anym , niż no­
woczesne konsty tuc je  państw  zb li-  
zonych ustro jem  do Czechosłowa- 
, -11- Jest to jasne, albowiem  stosun- 

społeczne u nas są bardzie j 
skomplikowane, niż gdzie indzie j.

M im o to chcieliśm y, by konsty­
tucja  nasza była k o n s t y t u c j ą  

U d o w ą .  A by  była nie ty lk o  zbio 
Fem praw. k tó re  w yw a lczy ł sobie 
'ud, ale także prawem  s fo rm u ło ­
wanym w  ten sposób, by rozum ia- 
W go najszersze w a rs tw y  ludu, 

lud  gotów b y ł walczyć za to 
D l ate§°> dla jasności całej 

1 ; ^ '  podz ie liliśm y p ro je k t naszej 
* iy tu c ji na 3 części.

”  części p ierw szej lud  czecho- 
^  ^’acki p rok lam u je  swoje stano- 

w  Republice i w  świacie, 
„ j  w  druga zaw iera zbiór zasad- 
j.  Zyt'h założeń i norm , na k tó rych  
jo d o w a n a  jest nowa konstytucja .

to ja kb y  „dziesięcioro przyka- 
Pja czechosłowackich. Część trze- 
ńia r ° 2waża w  szczegółach założe- 
p0tj części d rug ie j, kom entu je  je  
__ Względem praw nym . N ie m nie j 

3 napisana jes t językiem
c, , 2drn ia łym , po to, by najprostszy 
che>!V*ek ’ ' eî '  ty lk o  będzie m ia ł 
ty W Przestudiować praw o konst.y- 
tp y,1Ile swojego k ra ju , odniósł z 

®° Pożytek.
jjr  edną z zasad fundam enta lnych 
,ie 'lektu nasze-i nowej ko n s ty tuc ji 
Hvt ' V'^ c ie j form a. T rzy  części kon 

UC'i*- ma-ią tw orzyć całość, mają 
r  ' ( az'u tę sytuację społeczną, k tó - 

kOnstytucja chce p raw n ie  sank­

cjonować: Oto trzy  ko le jne klucze 
do treści kons ty tuc ji, mającej być 
nie ty lk o  prawem  państwowym, a- 
le dokumentem  politycznym  w ie l­
k ie j wagi, „m agna charta“  ludu.

Kluezc- konstytucyjne
G łów nym  ,,kluczem “  nowej kon­

s ty tu c ji ma b3^ć rozdział umiesz­
czony na końcu części drug ie j, o- 
gółnej, zam ykający n ie jako tę 
część. Rozdział ten —, ósmy — nosi 
ty tu ł „Urządzenia gospodarcze“  i 
nadając form ę praw ną naszemu 
gospodarstwu planowemu nie ty lko  
stw ierdza miejsce, w  k tó rym  zna j­
du jem y się na naszej drodze do so­
c ja lizm u, lecz także wskazuje da l­
sze m ożliwości te j drogi, gw aran­

t u ją c  przyszłość je j rozwoju.
| Zna jdu jem y się na tym  etapie, 
j gdyż nie jesteśmy jeszcze pań- 
| stwem socjalistycznym , a ty lk o  pań 
i stwem. k tó re  zna jdu je  się w  d ro ­
dze do socjalizm u. Tu w łaśnie 
w prow adz iliśm y pojęcie dla nasze­
go prawa konstytucyjnego nowe. A  
tym  pojęciem — „ś ro d k i p roduk­
c j i“ . Jest w ięc nasza konstytuc ja  
oparta na zasadach ekonomicznego 
rozw oju  społeczeństwa. Dalszym 
celem rozdzia łu  ztytułowanego „U -  
rządzenia gospodarcze" jest us iło ­
wanie ja k  najjaśniejszego praw ne­
go opanowania stosunków gospo­
darczych, powstałych na skutek na 
szych rew o luc ji narodowych i de­
m okratycznych.

W p ro w a d za m y  do k o n s ty tu c ji po 
ję c ie  „m a ją te k  n a ro d o w y “ , k tó r y  
z n a jd u ję  s ię bądź to  pod zarządem  
pańs tw a  bądź też w  zarządzie  o r ­
ganów  spo łecznych i lu d o w ych . 
P o s tan ow ien ia  o spó łdz ie lczośc i 
s tw ie rd z a ją  p rz y  ty m  is tn ie n ie  no ­
w e j fo rm y  w łasno śc i n ie  będącej 
an i m a ją tk ie m  n a ro d o w ym , w  po ­
danym  w yże j po ję c iu , an i też m a­
ją tk ie m  p ry w a tn y m  w  s ta rvm  po ję

0 ty le , że chroni drobnego p rodu­
centa przed zubożeniem w  następ­
stw ie  konku renc ji n ie liczących się 
z n iczym  koncernów i m onopoli.

Zrozum ieć rozdzia ły  o „U rządze­
n iach gospodarczych“  nowej kon­
s ty tu c ji czechosłowackiej oznacza
to zrozumieć całą konstytuc ję . D ru  
g im  „k luczem “ , n ie m n ie j ważnym 
jes t rozdział w  d rug ie j części kon­
s ty tu c ji. fo rm u łu ją cy  prawne zasa­
dy dem okracji ludow e j — rozdział 
szósty.

„L u d  nie ty lk o  nadaje sobie p ra ­
wa przez swych zastępców w  parła 
mencie, ale w yko n u je  też swo­
je  prawa przez swych zastępców 
w  kom itetach narodowych“ . K on­
s ty tucy jne  „upraw om ocnienie ko m i­
te tów  fro n tu  narodowego, k tó re  or 
ganicznie łączą się z tym , co 
okreś la liśm y dotąd pojęciem samo­
rządu — w  jedno lite  organa ludo ­
we, ja k  rów nież współdziałanie ich
1 współuczestniczenie w  adm in is tra  
c ji państwowej — to druga zasad-

nicza podstawa pro jektu nowej 
kon s ty tuc ji, je j „k lucz“  d rug i“ .

C z e s i  i  S ło w a c y  
w  k o n s t y t u c j i

Rozdział p ią ty  w  drug ie j części 
kons ty tuc ji, w raz z odnośnymi za­
sadami rozw in ię tym i w  części trze ­
cie j rparagrafy V I I I  i IX ) ustala 
rów noprawność i równorzędność 
narodu słowackiego w  Republice 
Czechosłowackiej. Chodzi tu  o rów  
noprawność i równorzędność w 
praktyce . Podstawą tego „trzec ie ­
go“  klucza jest zasada program u 
koszyckiego, t. zn. programu p ie rw  
szego rządu powojennej R epub lik i 
Czechosłowackiej, powstałego w  
Koszycach. Zasada stw ierdza is t­
n ien ie  dw u odrębnych narodów, 
słowackiego .i czeskiego.

Jeśli chodzi o ten „k lu cz “  trzeci, 
to należy stw ierdzić, że opiera się 
or. na dw u zasadniczych fundamen 
taeh. Po pierwsze — narodowe in -

s ty tuc je  słowackie, powstałe w  cza 
sie pow stania słowackiego w  roku  
1944 są ca łkow ic ie  zachowane i o- 
trz y m u ją  rozległe up raw n ien ia ; po 
d iu g ie  p ro je k t ko n s ty tu c ji za­
pew nia  jedność państwa, albow iem  
w ładza cen tra lna  (w k tó re j naród 
słowacki ma swoich przedstaw ic ie - 
c ie li, podobnie ja k  w  Zgromadze­
n iu  N arodow ym ) o trzym u je  wszel­
k ie  konieczne u p raw n ien ia  po temu.

T rzy  spraw y zasadnicze — roz­
dzia ł gospodarczy, u p ra w n ie n ia  ko­
m ite tó w  narodow ych (F ron t N aro­
dowy) oraz nowe unorm ow anie  
prawne stosunków słowacko-cze- 
skich — te trz y  zasadnicze „k lu cze “  
nadają p ro je k to w i ko n s ty tu c ji cze­
chosłowackie j specyficznego czócho 
s t^ a c k ie g o  charakteru, z  omó- 
w fW ia  — choćby pobieżnego tych  
„trzech  k luczy ko n s ty tucy jn ych “  
n a jła tw ie j w y ro b ić  sobie można po 
jęcie o p ro jekc ie  naszej nowej 
kons ty tuc ji.

Prof. d r. W łodzim ierz Prohaslca

W Związku 
Radzieckim
NOW E BU D O W N IC TW O  

W U Z B E K IS T A N IE
W odległości k i lk u  . k ilo m e tró w  od 

miasta Kattakurg.an, w  Obwodzie 
Samar kandzkim . prowadzone są 
prace przy budow ie o lbrzym iego 
zb io rn ik® . wodnego. Zapełn ią go wo 
dy rzeki K a ra -D a rii, odprowadzone 
specjalnie zbudowanym  ( kanałem.

Robotnicy składają się w  znacz­
nej' części z ochotniczo zgłaszają­
cy ch się ro ln ik ó w  z okolicznych 
wsi. M ają oni zbudować tamę o 
długości, 4 km, wysokości — 30 m 
i szerokości: — ponad 200 m etrów . 
Będzie to jedna' z na jw iększych na 
święcie jam . Praca jest w  znacznej 
m ierze zmechanizowana, czynne są 
tu  ekskzwdtory. transporte ry,' trak ­
to ry  Itd.

D zięk i dokonanej , pracy ju ż  w  
bieżącym ro ku  rńbżna będzie do­
datkowi} dostarczyć wody d la  300 
tys. hektarów  zietói.

W IL L E  D L A  UCZO NYCH 
L E N IN G R A D ZK IC H

W Kęllom iakach pod Len ing ra ­
dem powstaje osiedlę d la : uczony«*., 
Ładne .p ię trow e w ille  położone są 
w  -sosnowymi legie nad Zatóką F iń ­
ską. Każda w illa  ma sw ój garaż. 
Osiedle;, jest -zelektryfikowane. Dzia 
la telefon, radio

R equ iem  in  R o t-W e iss-R o t“

P a m ię tn ik i
. *  ,.w y n a la z k ó w “  pow o jennego  okresu  są liczne  pam ię -
N u n  s tu ią ce  p rze w a żn ie  r e h a b il i ta c j i  i  w y b ie la n ia  ich  au to ró w . W  

ęazie ty c h  p a m ię tn ik a rz y  n ie  b ra k  b y ło  obok E w y  B ra u n , ró w - 
n ^ s  boebbe tsa , M ik o ła jc z y k a  i C h u rc h il la . U zu p e łn ia  tę ga le rię  
rów nie®  b y ły  ka n c le rz  A u s tr i i ,  Sehuschnigg, k tó re g o  „F u e h re r “  
n ie  to le ru ją c y  obok s ieb ie  żadnych  w ie lko śc i, kaza ł zam knąć na 7 
ła t  w  obozie w  Sachsenhausen. S ehuschnigg n ie  na leża ł tu ta j ,je- 
cn a k  do g a tu n k u  m isera plebs. K o rz y s ta ł ze spec ja lnych  p rz y ­
w ile jó w  i m óg ł spo tykać się z żoną, k tó ra  w  ty m  czasie po rod z iła  
tez dziecko. P a m ię tn ik i Schusehn igga, k tó re  w  o ryg in a le  noszą 
y t u ł  ..Requiem  in R o t-W e is s -R o t"  p o ja w iły  się w  w y d a w n ic tw ie  

A m s tu tz , H e rd e r  &  Co w  Z u rych u .

K s ią żka  trą c i za tęch łym  p o w ie ­
trzem . Ja k  podaje  „S o n n ta g “ , au-jrtUAitMii p ryw atnym  w  starvm  po.ię .....  7 „ iju u m a g  . du ­

ciu prawa rzymskiego. Własność i 01 czu.ie się zawsze le g ity m is tą  i 
spółdzielcza w iąże się ściśle z mo- Jaszcze w  ro k u  1946 n a zyw a ł 0>t- 
mentem pracy. Podobnie postano- tona  H a bsburga  z cala powagą 
w ien ia  o własności ziem i w yk ra - u ^ lo d y m  cesarzem  . Osta<tni au -

•    , . , . Cifpi.O plzi lz <3 v> ń l ano Kul- V\<-vth i „w . r.nczają poąa, stare pojęcia, wiążąc, się 
także
dzie: ziemia należy do tego

s itriack i ka n c le rz  b y ł b o w :em za- 
momentem pracy w  /.asa- c êk ly m  m ona rch is tą . Jego credo 

kto  P °lcg a ło  na . w ie rze  w  n ie za w i- 
na n ie j pracuje. i ®Łosć A u s tr i i.  P o lity k a  S chusch-

i n igga w  s tosunku  do n iebezp iecz- 
W ł a  s n o ś ć  '»ego  i z łoś liw ego  k o n k u re n ta  b y -

i iniciahwa !ł« ta k ty k ą  w y c z e k iw a n ia  i pol-o-
*■*«*■ J w a  p i y w a t n a  , w iczn ych  us tę p liw o śc i, kom p ro -* 

W rozdziale „Urządzenia gospo- m isu  ad i-n fin itu-m , m etodą w ięc, 
darcze“  m am y także postanow ię- k tó ra  w  s tosunku  do zd o byw cy —  
nia, k tó re  dają gwarancje pełnego H it le ra  b y ła  ja k  na jgorszą. S chu- 
zysku z pracy ro ln ikom , wszystkim  schn-igg, j-a-ko k ie p s k i psycholog,
drobnym  i średnim  producentom 
oraz drobnym  i średnim  przem y­
słowcom. Zapewniona jest rów nież 
n ietykalność m a ją tku  osobistego 
(nowe nasze pojęcie, obejmujące

p rzyzn a je  to  sam w  sw o ich  pa ­
m ię tn ik a c h  . . .

J a k i je s t jego stosunek do n a ­
rodow ego S ocja lizm u? S chusch­
n igg  odrzuca ja k o  w ro g i s tosunek

dochody i oszczędności oraz m in i-  j do K ośc io ła , m it  rasy, żądzę pa - 
mum środków życiowych obywa- j n o w an ia  nad obcym i pań s tw am i.
teła).

Nasza droga do socjalizm u, podob 
nie ja k  d rog i innych państw demo­
k ra c ji ludow ej, nie oznacza niszczę 
nia drobnego producenta, tak w ła ­
ściwego ustro jom  kap ita lis tycznym . 
Nasze pojęcie własności jest różne 
od pojęcia praw  kap ita lis tycznych

uw aża je d n a k , że „n o w a  nauka  
p rzyn io s ła  z sobą n ie k tó re  cechy 
dobre  i w ła ś c iw e “ . T a k  w ię c  Sc-hu 
sch-nigg uzna je  w  sw e j książce 
p o zy tyw n e  s tro n y  p o lity k i ro d z in  
ne j i lu d n o śc io w e j, op iekę s o c ja l­
ną nad m a tk ą  i  dz ieck iem , św ia ­
dom e budzenie  ide i spó ln o ty  spo-

łeezmej, ksz ta łcen ie  spraw ności, 
u p o rzą d ko w a n ie  ry n k u  agrarnego 
i  n ie k tó re  inne.

Co myśli iczuscAnlqg 
o Hfflerze

Raz p o ró w n u je  go w p ra w d z ie  
z „L u c y fe re m “  w y s tę p u ją c y m  
p rze c iw ko  Bogu. następn ie  je d n a k  
Sehus-chni-ng —  z w o le n n ik  w sze l­
k iego a u to ry te tu  —  w yraża , ja-k- 
k ó lw ie k  p rz y tłu m io n e , je d n a k  w y  
sofcie sw o je  uznan ie  d la  b ru ta l­
nego k o n k u re n ta . W ięz ień  obozu 
ko n ce n tra cy jn e g o  Schuschn igg  
pisze:

„ H it le r  je s t fenom enem . Bez 
sensu b y ło b y  zaprzeczać tem u. 
N ie  m ożna w ą tp ić , an i w  jego  p ra  
cę, an-i w  w o lę , odwaigę i  s iłę  czy­
nów , zdolność i pom ysłow ość“ .

N a te m a t w y n ik u  po ro zu m ie ­
n ia  w  B erch tesgaden z d n ia  12. 3. 
1938 r., k tó re  ja k  w ia d o m o  za­
kończy ło  się z lik w id o w a n ie m  pań 
s tw a  aus triack iego , reasum u je  
S ehuschnigg; „W il-k  i ja g n ię  s-ta-

l y  k ie d y ś  z kon iecznośc i o bok  slć [ je  n a zw isko  z łączyć z. in n y m i 
bie nad  ty m  sam ym  s tru m ie n ie m  ! w ie lk im i n a zw iska m i R z e s z y . .  .* 
— f w szys tko , co się d a le j s ia ło .
m ia ło  p rze b ie g  ta k i sam  ja k ' w  
s ta re j ba jce  . . . “' Z ły m  w ilk ie m  
b y ł w ię c  H it le r ,  a b ie d n ym  ja g ­
n ięc iem , k tó re  m ia ło  b yć  poża rte  
— p re z y d e n t p a ń s tw a , Schuseh- 
n ig g . . .

. N a ieży w s p o m n ie ć -tu  jeszcze-o 
epizodzie z B e rch tesgaden i  s to ­
su n ku  „F u e h re ra “  do efcs-kanc- 
le rza  A u s tr i i .  S chuśchn ing  zosta ł 
p rz y ję ty  przez H it le ra  ja k  ucz- 
n ia k ! „F u e h re r , ja k  z w y k le  w  śwo 
ic h  „h is to ry c z n y c h  m o m e n ta ch “ , 
o tw ie ra  z szum em  d rz w i i  w  cza­
sie konferencji w o ła  K e it la .  Sctou 
schn igg  s iedzi pod d rz w ia m i, gdy 
odzyw a się H it le r :  „Ja . każę pana 
po tem  zaw o łać“ . G dy w reszcie  
może w ejść, rozm aw ia  ca łk ie m  
skruszony  z „F u e h re re m “  w  trze ­
c ie j osobie, sk ruszony ja k  sługus. 
N ie  m ożna się d z iw ić , iż tego ro ­
d za ju  zachow anie  m og ło  p rz y p ra ­
w ić  „F u h re ra “  o m an ię  w ie lk o ­
ści . . .

H it le r  je s t zresztą go tów  s tw o ­
rzyć  S chuschn iggow i szanse sta­
n ia  się „w ie lk im  c z ło w ie k ie m “  i  
w  ten sposób do n iego p rze m a ­
wia-:

„O b o k  m ego im ie n ia  są jeszcze 
inne  w ie lk ie , im iona  n iem ieck ie . 
M am y tak iego  G oeringa . Hessa. 
Frick-a, Eppa i ca ły  szereg in n ych . 
Ja da ję  panu, pan ie  Sehuschnigg, 
je d yn ą  okazję , by m ó g ł pań  sw o-

1 śi hust:tmitfff m obazie
Jeden, z w a r to w n ik ó w  dom aga ł 

się od niego, by  w  .c h w ili,  gd y  
w ćhódz ić  . będzie do .jego osobnego 
p o ko iku , p rz y jm o w a ł postaw ę za­
sadniczą. , ..M ocny : c z ło w ie k “  A u ­
s t r i i  bez o p o ru  p rz y k ła d a  o d tą d  
ręce: do spodni. A le  czy n i to  n ie  
ty lk o  wóbe-c w a r to w n ik a , k tó r y  
Się ta k ie j p o s taw y  dom aga ł, le c *  
ró w n ie ż  w obec in n y c h  p o s te ru n ­
kó w , k tó re  do tego n ie  p rz y k ła ­
d a ły  żadnej w a g i.

G dy H it le r  ' p o ko na ł P o lskę , 
w ię z ie ń  S chuschn igg  p o p a d ł w  
k o n f l ik t  d u chow y. W ła ś c iw i«  
ch c ia łb y  się cieszyć, ale  ta k  n a ­
p ra w d ę  tego uczyn ić  n ie  m ó g ł. . .

K s ią żką  tą  .jest w  w ie lu  m ie j­
scach zabaw na. S tosow n ie  do 
c h a ra k te ru  a u to ra  n ie  b ra k  
je s t tu ta j i ■ nabożnych  cy ta ­
tów..,- C h a ra k te rys tyczn e  są ta ­
k ie  ty tu ły  ja k  „D ie s  i-ra-e“ , „O ro  
s u p p le x  e t a c c lih is “ , L u x  a e te r- 
n a “  itd . . . .

Z a p y ta ć  s ię  w  k o ń c u  na leżs, 
czego się S ehuschn igg  w  .c iągu 7 
la t  jw-ięzięńia, gdy św ia t, z m ie n ił 
ob licze , nauczy ł?  -Czy S chusch­
n ig g  w y le c z y ł s ię  z d a w n ych  
snów ? Czego spodziew a się po 
przyszłośc i?  . . .  W ła ś c iw ie  n icze ­
go, Pozostał- z a tw a rd z ia ły m  w ie ­
rzącym  W a u to ry te t k le ry k a łe m  i  
m o n a rch is tą  . . .  W. K ie w e ri

UPORCZYWE
Z A P A R C I E

z w a l c z a j ą ZIOŁA „CH0LEKINAZA“ Nr 3 
H. NIE M OJEWSKIEGO

Sprzed, w  ap tek, i  
skł. ip t .  Lab. F iz jo L r 
C hem . ,, C holeki n aza Ą
Warszawa, M o ko tow ­
ska 50. I M

«im Sxtttwcxtfh Rozmowy o kulturze

^osmućmy się nad Katowicami
Dję OS,h u^rny się nad Katow icam i. 
5o sm utliu  nie b rakn ie . Bądź
ba,,.. W ź m iasto to  wojewódzkie,
“ ądź 
bych 
«o 
to
g0 Obsz,

po bądź siedziba w ie lu  waż- 
m s ty tu c ji, sto lica najbogatsze- 
szaru przemysłowego. Pom im o 

<izie?SteŚmy smutn i. W ubiegłą n ie- 
z . ^ bra łem  udzia ł w  akadem ii 

, „ az-ń Święta Ośw iaty. Akadem ia 
®oź ,1ewódzkim  mieście a, pożai się 
Jiane’ i ak .ią przygotowano i w yko - 
6ste? dz iew czynk i tańczące tak  n ie- 
r arft.ycznie, że pod su row ym i ka - 
s jari„ nateży zabronić rozpowszech- 
§ t'a f'a ^ rzez dom orosłych choreo- 
oar) 0w’ .tak ie j sztuki. Jasnowłosa 
Ujój ®ra łąca Szopena tak, że -pewien 
sie ' Znajom y, k tó ry  wyszedł w  cza- 

num eru, zak ryw a ł tw arz  
r, ą . ” U' °  w ykonanie  Szopena—
°dbv W sa^' F ilh a rm o n ii, bo tam  
Porn,'^ a*a się Akadem ia — p rzy - 

n' ato m i pewien tekst M ick ie - 
oF(j  a’ w .ydany przed w o jną  z ty lu  
lą j l?arnym i b łędam i o rtogra ficzne- 

W zbudził on p ro testy  całej 
&to jav  O rk ies tra  rozm ontowująca 

1 * bęben na scenie. Cała ta 
zmontowana chyba przez 

« e jg!  n ie  mającego pojęcia o dz i- 
jąC6 stanie sztuki po lsk ie j, ży- 
tgygj ..P row inc jona lną  scenerią u ro - 
b* ,°Sctową, n ie  by ła  w y ją tk ie m  
Hf0 ereńie ka to w ick ie j geografii

ystościowej.
S jjj.

łow i- Wa bowiem  jest taka, że K a- 
co bądź m iasto w o je - 

** *  itd - — itd . — gud wzglS’-

dem ku ltu ra ln y m  stoją1 nisko, niżej 
n iż na to zasługują. N igdy nie było 
tu  lep ie j, a po w o jn ie  w  porów na­
n iu  ze stanem przedw ojennym  życie 
ku ltu ra ln e  m iasta ro zkw itło  niem al 
ja k  „V ik to r ia  reg ia “ . M iastem  stały 
się w  r. 1865, a jako  m iasto n ie­
m ieckich w ydrw ig roszów  nie tro ­
szczyły się o ku ltu rę . G rupa n ie­
miecka, jeś li w ydaw ała  jak ichś bo­
haterów , to b y li n im i ty lk o  wysocy 
urzędn icy kap ita łu . N iem iecki raono- 
g ra fis ta  m iasta z r. 1895 o życiu 
k u ltu ra ln ym  m iasta nie ma n ic do 
powiedzenia, go rzk im i łzam i nato­
miast. op łakuje fakt, że przy re fo r­
m ie m onetarnej m iasto s trac iło  aż 
sześciu m ilione rów . W r. 1907 po­
w sta ł gmach teatru . A le  w  tym  czar 
sie is tn ie je  już w mieście żyw y 
am atorski ruch k u ltu ra ln y  polski, 
ch łop i w  aksam itnych ku rtkach  
p rzyjeżdża ją  d rab in ias tym i wozami 
do miasta, by odegrać tu  wyuczone 
przez siebie sztuki teatra lne, po­
wstała prasa polska, w  n ie j roz­
w ija ł się język i wola kszta łtowania 
życia polskiego na w ie lu  płaszczy­
znach. N iem ieccy pisarczycy, uży­
w a jący ostre j trz c in k i w  szkołach, 
w  k tó rych  uczyli, zaczęli zbierać się 
i  radzi« i  w y m y ś lili tea tr, jako  cen­
tra ln y  p u n k t k u ltu ry  n iem ieckie j 
i  skuteczną przeciwwagę dla k u ltu ­
ra ln e j in su re kc ji ch łopskie j, ja k  na­
zw a li ów stan polskiego podgorącz- 
kow ania ku ltu ra lnego.

Bist» aawsae ffiia iy  i& te s a s s  saem-

W okresie przedw ojennym  w ycho­
dziło tu  przeciętn ie 9 dzienników . 
A le  k toby przeglądał dzis ia j roczn i­
k i tych  pism, z trudnością by się 
mógł zorientować co do życia k u l­
tura lnego miasta, tak kapryśnie 
notowano sprawy ku ltu ra lne . Choć 
przy tym  w szystk im  trzeba p rzy ­
znać, że wszystkie w ieczory o cha­
rakterze lite rack im  lub  ogó lnoarty- 
stycznym zawsze przyc iąga ły dzien­
n ika rzy , k tó rzy  sk łada li na łamach' 
swych dzienn ików  k ró tk ie  sprawo­
zdania.

D ługo naw oływ ano do budow y 
Domu Ludowego. Tak się to w tedy 
nazywało. Wreszcie bogate m iasto 
otrzym ało  dom p rzy u l' F rancu­
skie j, w  k tó rym  znalazła p rzy tu łe k  
bogata jyż  wówczas Śląska b ib l io ­
teka Publiczna o typ ie  raczej nauko­
w ym  niż pub licznym , T. C. L. oraz 
inne ins ty tuc je  kultura lno-naukowe,. 
Dziś dom ten zna jdu je  się w  rękach 
Zw iązków  Zawodowych i m im o 
wszystko uważam, że pow in ien on 
się znaleźć ca łkow icie  w  rękach B i­
b lio te k i a Zw iązk i Zawodowe, jako 
in s ty tu c ja  bogata i rozrastająca się, 
w in n y  otrzym ać gmach w iększy lub 
wybudować nowy. D w ie  poważne 
ins ty tu c je  nie mogą się gnieździć 
w  jednym  m ałym  domu, dziś B ib lio ­
teka jako  p ie rw o tny  pan domu jest 
raczej u c iąż liw ym  sublokatorem , co 
nie przyczynia się do je j rozw oju. 
A  tymczasem Śląsk, choć n ie  ma 
un iw ersyte tu , po trzebu je  b ib lio te k i 
naukow ej, wyposażonej w  wszystkie 
pomoce, ja k ie  wzbogacą dośw iad­
czenie śląskich uczonych nauk tech­
nicznych i hum anistycznych. Przed 
w ojną na p ią tym  p ię trze  gmachu 
wo^fiwódafciesp rozgościło się m a-

zeum śląskie. W krótce potem za­
częto budować w spania ły reprezen­
tacy jny  gmach. Gmach, p rzygoto­
w any na p rzyjęcię  eksponatów, 
N iem cy rozebra li jako  „B e isp ie l 
jüd isch-po ln ischer H ochm ut“ . , Dziś 
muzeum śląskie rezydu je  w  B y to ­
m iu, część eksponatów, rozw łóczo- 
nyeh w  czasie ucieczki N iem ców ' po 
całym  D o lnym  Śląsku, powędro­
wała do różnych muzeów k ra jo ­
wych a ponieważ nikogo ta sprawa 
nie interesowała, n ik t się o, to nie 
upom nia ł. Czy zatem nie należałoby 
raz jeszcze zacząć budow y muzeum?' 
To ju ż  nie jes t sprawa ubogich dziś 
K atow ic, to  sprawa bogatego w o je ­
wództwa. Jeśli K u ria  B iskup ia  rusza 
z budową ka tedry, k tó re j omszałe, 
ledw o w yrosłe  nad ziem ię m üry  
straszyły  opuszczeniem, to czyż w o­
jew ództw o nie może ruszyć z budo­
wą tak  potrzebnego gmachu? Po 
w o jn ie  nie stanęła ,w Katow icach 
ani jedna w ie lka  inw estyc ja  k u l­
tu ra ln ą  i to  jest smutne, tym  ba r­
dziej smutne, że w ie le  innych m iast 
polskich, uboższych i skromnych, 
w ybudow ało  już  lu b  zaczęło budo­
wać nowe tea try , domy artystów .

Posmućmy się jeszcze i nad tym , 
że K a tow ice  nie posiadają nawet 
swej w yd rukow ane j m onografii. 
D w ie  m onografie  niem ieckie na 
przestrzeni la t k ilkudz ies ięc iu  i 
jedna polska (Nałęcz-Gostomskiego, 
na n isk im  poziomie). M iasto m usi 
m ieć sw oją d rukow aną h istorię , 
może w  ten sposób zwiąże z sobą 
uczonych, lite ra tó w , wzbudzi w  
m ieszkańcach szlachetną tendencję 
odległej rodzim ości, k tó ra  ja k  w ia ­
domo p r .s tą je  często nie przez
w odżenie , lecz przez poznanie

i. przeżycie h is to r ii danego miasta. 
Jeśli m iasto jest za ubogie ria w y ­
danie ta k ie j książki, k tó ra  m usi 
m ieć odpow iedni poziom naukowy, 
to w ydaw cy ka tow iccy w in n i uczy­
n ić m iastu, tego rddz.aju prezent. Źa 
gościnność w praw dzie  się. nie. p łaci, 
ale k u ltu ra ln i ludzie  zna jdu ją  różne 
fó rń iy  wdzięczności. Może ten apel 
pomoże.

W spomiałem już, że w  pórów na- 
ń iu  ze stanem przedw ojennym  obraz 
k u ltu ra ln y  m iasta bardzo s ię . pbpra 
w ił.  K a tow ice  m ają  w  m iejsce ów­
czesnych sporadycznych im prez l i -  
teracko-artystycznych swoje staje 
pon iedz ia łk i i czw a rtk i lite rack ie . 
Scalone zostały w y s iłk i lite ra ck ie  w  
jednym. Zw iązku Zawodowym . Roz­
k w it ło  życie muzyczne, otaczane o- 
p ieką najw iększą. W idać p lastyków . 
P rzy tak im  ruchu k u ltu ra ln y m  m ia 
sto m usi m ieć swój organ k u ltu ra l­
ny, tygodn ik  o charakterze li te -  
racko-spo łeczno-ku ltura lnym . Dotąd 
K atow ice  m ia ły  „O drę “ , ale od l ip -  
ca. pismo to ucieka do W rocław ia , 
K to  da m iastu  now y tygodn ik  k u l­
tu ra ln y , bez którego upaść może ży­
cie lite rack ie , rozstrze lą się im pulsy 
ku ltu ra ln e , uciekać zaczną p ióra  do 
innych  pism , wychodzących w in ­
nych m iastach? Oto nowy, wcale 
n iewesoły problem , k tó ry  n ie  jest 
sprawą g a rs tk i lite ra tó w , bo pisma 
lite rack ie  dz is ia j spełn ia ją ro lę  ba- 
rom etra  ogólnokultura lnego, a 
także i politycznego. D owody skła­
dała „O d ra “ , in teresując się żywo 
spraw am i n iem ieckim i.

W ojewódzka Rada K u ltu ry  od ro ­
k u  wspom ina już  o pi ojekcie 7.ało- 
żenia k o lo n ii domków fińsk iob  dla

p racow n ików  k u ltu ra ln y c h  m iasta. 
T ereny za pa rk iem  Kościuszki na­
daw a łyby się doskonale na ten cel. 
Uważam, że pom ysł ten w in ie n  zo­
stać zrealizow any ja k  na jszybcie j, 
dopóki n iek tó rzy  pracow n icy, k u ltu ­
ra ln i, zrażeni w a runkam i m ieszkal­
nym i, n ie zaczną odp ływ ać do in ­
nych m iast. W iem , że na to  się za­
nosi, K a to w ic e ,, m iasto w ojew ódz­
kie, tymczasem po trzebu ją  ustawień 
negó dop ływ u. Ruch k u ltu ra ln y  w  
m ieście osiągnął bowiem  ja k  na ra ­
zie zaledw ie sw oją l in i i ;  życia, pon i­
żej k tó re j grozi uw iąd, powyżej zaś 
przy: obecnym stanie s ił k u ltu ra l­
nych w  mieście — schemat, n ie  
m n ie j .szkodliwy (Jla k u ltu ry .

1 ta k  m oglibyśm y długo dyskuto­
wać. dzwonić nazw iskam i i  nazwa­
m i, i  smucić bez p rze rw y. Sprawa 
m usi zostać omówiona ną jak im ś 
pub licznym  posiedzeniu dotyczącym 
spraw  k u ltu ry  w  mieście. Prezydent 
m iasta,. • m artw iący  się o w yw óz 
śm ieci z m iasta; m usi, pom artw ić  się 
pub liczn ie  nad ty m i sprawam i, k tó ­
re ja k  na: razie odsuwa od niego 
chyba M ie jska  Rada Narodowa. O - 
szczędząjąc jednak trosk  prezyden­
tow i,. przysparza ich  ludziom , k tó ­
rzy  zapisują k a rty  K a to w ic  w  księ­
dze k u ltu ry .

Posm ućm y się nad K atow icam i, 
oosmućmy się. ¡m szlochajm y 
b ied n i m u rzyn i kul.tu i-y 
posm ućm y »łę. bow iem  .smutek 
to  ladość jedyna, ach!
Tą piosenką m urzynów  k u ltu r? , 

to  znaczy w ie rn ych  Katow iczan a r­
tys tów  i p racow n ików  k u ltu ry , koń 
czę ten fe lie ton, nazbyt może gorz­
k i ale za to potrzebny.

W ILHELM SZEWCZYK
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Nowoczesna
smalcownia

w C horzow ie
Chowów, (rś). N a  te re n ie  Rzeź­

n i M ie js k ie j w  C ho rzow ie  d o b ie ­
g a ją  końca  p race  na d  o d b udow ą  
sm a lcow n i, k tó ra  s łu żyć  będzie 
do w y g n ia ta n ia  i  p rze ro b u  t łu s z ­
czu ze s ło n in y  sp ec ja lną  m etodą , 
d z ię k i k tó re j uzyska  się czysty  
tłuszcz, bez ja k ic h k o lw ie k  za n ie ­
czyszczeń, sm aku  i  zapachu. S m a l 
co w n ia  ta  p ro d u k o w a ć  będzie  5 
to n  sm alcu  dz ienn ie . N a w s k ro ś  
nowoczesna a p a ra tu ra  sm a lco w n i 
ch o rzo w sk ie j będzie d ra g ą  tego 
ro d z a ju  w  Polsce po Bydgoszczy, 
.gdzie m ieśc i się z resztą  także  f a ­
b ry k a . w y ra b ia ją c a  ta k ie  u rz ą ­
dzen ia .

S m a lco w n ię  ch o rzow ską  rozpo­
częto bud ow ać  ju ż  p rzed  w o jn ą , 
a le  je j  n ie  w ykończono. P rzez o- 
icres o k u p a c ji —  do lis to p a d a  1944 
— gd y  N ie m c y  w y w ie ź li w szys t­
k ie  u rządzen ia  na zachód, s m a i-  
co w n ia  s ta ła  bezużyteczn ie . Obec 
ny d y re k to r  R zeźn i M ie js k ie j,  d r. 
W a g lo rz , odszuka ł w y w ie z io n e  u -  
rządzen ia , s p ro w a d z ił je  i  z a in ­
s ta lo w a ł na d a w n y m  m ie jscu .

Kupcy śląscy obradują
W aln y  zjazd stowarzyszeń i zrzeszeń branżow ych

K atow ice. W  d n iu  6 bm . obra­
d o w a ł w  K a to w ica ch  w a ln y  z jazd  
ra d y  de lega tów  s tow arzyszeń  k u ­
p ie c k ic h  i zrzeszeń b ra n żo w ych  z 
te re n u  w o j, ś ląsko -  d ą b ro w s k ie ­
go W  zjeździe wzięło udział po ­
nad 300 uczestników  

Z  ra m ie n ia  ra d y  nacze lne j Z rze  
szeń K u p ie c k ic h  w  W arszaw ie  
w ita ł  zjazd p. K u b a cze k , k t ó r y ! 
o m ó w ił zadania, s to jące  p rzed  o r­
gan iza c ja m i k u p ie c k im i, i  zo rga­
n izo w a n ym  ku p ie c tw e m . S tw ie r ­
dz ił, iż harm onijna współpraca  
trzech sektorów gospodarczych 
■jest uw arunkow ana m. in. fa k ­
tycznym i ustro jow ym  w łącze­
niem się handlu pryw atnego do 
gospodarki p lanow ej, k tó re j je d ­
nym  z głównych założeń jest u n i­
kanie dysproprocji w  rozdziale  
dochodu społecznego. M ów ca 
z w ró c ił uw agę na szczególnie 
w ażną ro lę  o rg a n iz a c ji k u p ie c ­
k ich , p o d k re ś la ją c , iż  ce lem  u ję ­
cia w s zys tk ich  k u p c ó w  w' je d n e j 
o rg a n iza c ji o raz p o g łę b ie g p  d y ­
s c y p lin y  z w ią z k o w e j Rada N a -

Groźny pożar w pcw. będzińskim
Ł ę ka . (w e l) W e w s i Ł ę k a  w  p o - ! szość do m ó w  zbudow ana  je s t 

w ie c ie  b ę d z iń sk im  w y b u c h ł p rze d , z drz&wa. N a m ie jsce  poża ru  p rz y -  
k i lk u  d n ia m i pożar, k tó r y  s t ra w ił j b y ł ró w n ie ż  sta rosta  p o w ia to w y

czelna Zrzeszeń Kupieckich  ro z­
w aża p ro jek t w prow adzenia p rzy ­
musu organizacyjnego dla wszy­
stkich kupców, ta k  ja k  to ma 
miejsce m. in . w  rzem iośle. D ą ­
żeniem organizacji kup ieckie j 
w inna być pozytyw na w spółpra­
ca knpiectw a w  ram ach gospo­
d ark i p lanow ej.

W  da lsze j części o b ra d  prezes 
Z w ią z k u  S tow arzyszeń  K u p ie c ­
k ic h  w o j. ś ląsko  -  dąb ro w sk ie g o  
Jerzykiew icz o raz d y re k to r  Z w . 
mgr. M ic h a lik  z ło ż y li sp raw ozda ­
n ia  z d z ia ła ln o śc i Z w ią z k u  w  j 
okres ie  od k w ie tn ia  ro k u  ub ie - j 
g iego do c h w il i  obecne j. 54 zrze- j 
szenia kupieckie na tym  terenie j 
l iczą około 8.500 członków, co sta - • 
nowi około 53 proc. ogólnej lica- j 
by kupców w  w ojew ództw ie, i J 
w ysuw a zw iązek na drugie m ie j- j 
sce w  Polsce.

W okre s ie  sp raw ozdaw czym  j 
Z w ią z e k  w sp ó łp ra co w a ł z w ła -  | 
dzam i w  dz ie d z in ie  koncesjono

t r a ł  p a ń s tw o w ych , o raz w  re p re ­
z e n ta c ji in te re s ó w  poszczególnych 
branż. Do najw iększych zrzeszeń 
w1 w ojew ództw ie należą: zrzesze­
nie branży w łókienniczej, które  
w 30 sekc jach  skupia o ko ło  900 
członków, następnie papierniczej, 
oraz zrzeszenie drogistów. W  sta­
dium  organizacji znajdu je  się 
zrzeszenie branży spożywczo-ko- 
Ioniałnej, w arzyw nicze -  owoco­
w ej oraz szkła, porcelany i fa ­
ja n su .

Jeden z n a jw a żn ie jszych  p u n k -  i

tó w  zeb ra n ia  s ta n o w iła  dysku s ja  
nad  s tru k tu rą  o rg a n iza cy jn ą  zrze 
szeń b ra n żo w ych . W g łosow an iu  
w iększość w y p o w ie d z ia ła  się prze 
c iw k o  n a d a w a n iu  ty m  zrzesze­
n io m  osobowości p ra w n e j i ich  
sam odzie lności o rg a n iz a c y jn e j, za 
leca jąe  p row a d ze n ie  dz ia ła ln o śc i 
w  ram ach  Z w ią z k u  S tow arzyszeń  
K u p ie c k ic h .

Po części sp raw ozdaw cze j z jazd 
dokonał wyboru w ładz Zw iązku  
i o m ó w ił p la n  d z ia ła ln o śc i na rok  
1948/49.

Podpalił własny Aotn
Częstochowa (k). 15 s tyczn‘? 

3 9 -le tn i P io tr  K o rb e la  z 
p o w ró c iw szy  do dom u w  st 
n ie trze źw ym , w szczą ł awan • 
ze sw o ją  żoną. k tó ra  mocno P 

ie k ła  z dom u i schr^ oV.

bela zde m o lo w a ł m ieszkan ie  i  1 ^

}óżka-

W yd o b yw a ją ce  się

b ita  u c ie k ła  z dom u i 
się u  swego b ra ta . W ówczas ^

p a l i ł  s łom ę w  s ienn ikach , 
ogn ia  z a ję ły  się f i r a n k i  i ‘  ia

mieszka
k łę b y  d y m u  spos trzeg li sąsie
k tó rz y  n ie  d o p u ś c ili do r o i f l -  
s trze n ie n ia  się poża ru  i ogie» 
k a liz o w a li.  J a k  zezna li św ia“  
w ie , K o rb e la  ju ż  od dłużs* 
czasu g ro z ił spa len iem  swego 
m u i sąs iedn ich. Sąd skazał P L 
pa lacza na 1 ro k  w ięz ien ia .

O o ifio s lo  «Tire/« P C IÍ

Stacja Przetaczania i Konserwowania krw
tu Katouiicach

-------- , K a t o w i c e  (bm). Polski C zer-
w a n ia  h a n d lu , Z  około 17.500 p o -i w ony K rzyż  podjął ostatnio, ua

2 d om y m ieszka lne  i  4 s todo ły . 
S tra ty  w ynoszą  o ko ło  p ó ł m ilio n a  
zł. N a  m ie jsce  poża ru  p rz y b y ło  9 
s tra ży  poża rnych , k tó ry c h  a kc ja  
b y ła  u tru d n io n a  ze w zg lę d u  na 
b ra k  w o d y  o raz fa k t ,  że w ię k -

B z iu n ik o w s k i w  to w a rz y s tw ie  ko  
m endan ta  s traży  m jr .  K a łfco y /-  
skiego. k tó rz y  po s tłu m ie n iu  og­
n ia  s tw ie rd z il i,  że pow odem  tegoż j s to su nkó w  oraz opanow an ia  nie- 
b,yta is k ra  z ko m in a . W obec tego i uzasadn ione j z w y ż k i cen.

dań o koncesje złożonych przez 
kupców, załatw iono dotychczas 
ponad 14.800 podań, przekazując  
je  Izb ie  Przem ysłowo -  H andlo­
w ej. Reszta podań załatw iona bę- 

! dade d e f in ity w n ie  w  c iągu  bież. 
! m iesiąca. Pozytywne w y n ik : dała 
j współpraca z Kom isją Specjalną  
i do W alk i z Nadużyciam i i Szkod- 
j n ictw ęm  Gospodarczym. O d b y to  
1 W wspólnych konferencji, k tó re  

p rzyczyn iły  się do u n o rm o w a n ia

800 dzieci hutników 
jedzie do Rabki

Bytom (jł). Kosztem 2 mi­
lionów zł organizuje huta 
„Bobrek“ tegoroczne kolonie 
letnie dla dzieci swych pra­
cowników. Kolonie przygoto­
wuje się w Rabce, dokąd wy­
jadzie 800 dzieci.

Rozwój PDT
w Częstochowie

C z ę s t o c h o w a .  —  P opu lar, 
rość Powszechnego Dom u T ow a­
rowego wśród św iata pracy Czę­
stochowy w ykazu je  najlep ie j, ja k  
celowe było uruchom ienie tej 
instytucji. O broty P D T  w  lutym  
wzrosły 3 -kro tn ie  w  stosunku do 
stycznia, pierwszego miesiąca o- 
tw arc ia  P D T , a 2 -k ro tn ie  w  m a r­
cu w  stosunku do lutego. Również  
i  w  kw ie tn iu  dało sę zaobserwo­
wać dalszy w zrost liczby k lie n ­
tów. Zw iększa się też stale asor­
tym ent sprzedanych towarów. W  
k w ie tn iu  uruchom iono sprzedaż 
artyku łó w  elektrotechnicznych. W  
m aju  dla w ygody k lien te li, w

sta rosta  p o le c ił zbadać p racę m a j­
s tra  k o m in ia rs k ie g o , k tó ry  ponosi 
w  dużym  s to p n iu  o d p o w ie d z ia l­
ność za bezp ieczeństw o w si.

P rzed  k ilk u n a s tu  la ty  Ł ę ka  n a ­
w iedzona  b y ła  pożarem , k tó ry  
zn iszczy ł ją  w  50 procen tach . 
S m utne  dośw iadczen ie  niczego 
je d n a k  n ie  nauczy ło  m ieszkańców , 
k tó rz y  n a d a l lekcew ażą  pogotow ie  
s trażack ie . N a m ie jscu  is tn ie je  co 
p ra w d a  s traż  pożarna , ale bez 
s traża kó w , pon iew aż w iększość 
m ieszkańców  odnosi się do zagad­
n ień  s traża c tw a  z n ie z ro zu m ia łą  
obo ję tnośc ią . S p ra w a  ta będzie w  
n a jb liż s z y m  czasie u re g u lo w a n a , 
gdyż w ła d ze  dążąc do zabez­
p ieczen ia  w s i p rzed k lę s k ą  poża­
ró w , chcą p o k ry ć  Z ag łęb ię  «lecłą 
dobrze  zo rg a n izo w a n ych  s traży  
pożarnych.

szcze­
g ó ln i?  w  okresach  p rzedśw ią tecz­
nych .

P rze d s ta w ic ie le  Z w ią z k u  w s p ó ł­
p ra c u ją  ró w n ie ż  z K om isją Cen­
nikow ą. co zapew n ia  Z w ią z k o w i 
u d z ia ł w e w p ły w a n iu  na k s z ta ł­
to w a n ie  się cen m a ksym a ln ych . 
Z w ró c o n o  uw agę ró w n ie ż  na fa k t,  
iż z p o czą tk ie m  ro k u  bieżącego 
M in is te rs tw o  S ka rb u  w y d a ło  de­
cyzję, przyznającą kupcom dęta- 
lis to m  p ra w o  k o rzys ta n ia  z k re ­
dytów na cele obrotowe. Decyzja  
ta zostanie niebaw em  w prow a­
dzona w  życie.

W da lszych  sp raw ozdan iach  
om ó w ion o  d z ia ła lność  Z rzeszeń 
B ra n żo w ych , których w  ro k u  ub. 
powstało 13 obok 7 Zrzeszeń ist­
niejących poprzednio, O d g ry w a ją  
one w ażną  ro lę  w  dz ie d z in ie  zao­
p a try w a n ia  się w  to w a ry  z cen -

terenie całego k ra ju , doniosłą a k ­
cję organizow ania stacji, grom a­
dzących i konserwujących bez- 
cenną krew . będącą w  w ie lu  w y - j 
palikach jedynym  środkiem  u - 
trzym an ia  przy życiu chorych i 
dotkniętych nagłym i w ypadkam i, j

Na terenie Śląska, gdzie kopal­
nie, huty i inne ośrodki c iężkie­
go przem ysłu notują  —  przy za ­
chowaniu wszelkich przepisów  
bezpieczeństwa —  poważną iiość 
w ypadków  przy pracy, stacja ta ­
ka ma specjalne znaczenie. N a j­
lepiej ilus tru ją  to przeprow adzo­
ne próbne obliczenia, stw ierdza­
jące, iż teren śląski w  chw ili o- 
becnej potrzebuje d la ratow ania  
żyesą ludzi ulegających w ypad ­
kom , 10 — 12.1109 litró w  k rw i rocz­
nie.

go-

N a  zebraniu konstytucyJn^  
Kom itetu  Doradczego Stacji, t0^

cy prezydenta miasta W iłlne ra , | rzow ie. Siem ianowicach i 
przez którego udało się uzyskaći snowcu. 
odpowiedni lokal, oraz (¡-m ilio ­
now ej dotacji TJbezpieczalni kato ­
w ick ie j. przeznaczonej na zorga­
nizowanie centralnego ośrodka.
Koszt całkowitego urządzenia  
stacji wyniesie ok. 40 m ilionów  zł.
Suma ta, zapoczątkowana przez 
Ubczpieczalnię, pokryta  zostanie 
z dotacji zainteresowanych prze­
mysłów i subwencji państw o­
w ych. Część kosztownych urzą­
dzeń przejm ie katow icka stacja z 
inw entarza  akadem ii lekarskiej 
w  Edynburgu. W  przyszłości p ro ­
jektow ane jest założenie podob­
nych stacji czy szpitali w  Cho-

po
ml»»

ganizowanego w  P. C. K„  
przew odnictw em  pełnomoca 
okręgu śląskiego d r Szebesty “ 
tworzone zostały kom isje: na«14 
wo -  lekarska, propagando"1 
w erbunkow a* oraz techniczno-^ j 
nansowa, w  skład których weS 
przedstawiciele św iata lekars»1 
go, przem ysłu, ubezpieczaloi i ^
interesowanych organizacji.

ybchw ili obecnej odbywa się w7 s j 
k im  tem pie prowadzony reffl0“ 
budynku stacji, ja k  i szkol®1’ 
odpowiedniego personelu.

Z  frontu watki
7. przestępcami skarbowymi

Pierwsza na terenie w oj. ś lą­
sko -  dąbrowskiego Stacja P rze ­
taczania i Konserw ow ania K rw i, 
jest w  stadium  organizacji. Pow ­
staje ona w  Katowicach przy  
Szpitalu  M iejsk im , dzięki porno-

llpiiwszecłinienie książki
le m a te m  o b ra d  w ydaw ców

Warszawa (PAP). W tych dniach 
odbyło się doroczne W alne Zgroma 
dzenie Perskiego Towarzystwa W y­
dawców Książek. Zgromadzenie za­
ga ił prezes zarządu J. Borejsza, 
przew odniczył d r J. M a lin iak .

Na zebraniu w icem in is te r K u ltu ­
ry  i Sztuki, W. Sokorski, wygłosi! 
odczyt pt. ,.P lanowanie w
słowa drukowanego w  Polsce1 . 

gmachu P D T  m a być uruchom io- i P rzedm iotem  obrad W alnego Zgro- 
n® pośrednictwo pocztowe. ) madzenia, oprócz spraw czysto za-

Eksportu|eii)j za granicę
produkcję przemysłu dolnośląskiego

W r o c ł a w  (st). 
wości eksportowe

Duże m o żii- 1  D la  Belgii firm y  dolnośląskie 
o tw iera ją  się j sprzedały kilkanaście tysięcy kg 

przed dolnośląskim przem ysłem  i w ełny owczej. A fry k a  zgłosiła za- 
p ryw atnym . Przem ysł ten o bo- J potrzebowanie na drobną galan - 
gatym  w achlarzu  branżow ym  ma i terię.
możność za pośrednictwem  wr o - j  j j a terenie w oj. wrocławskiego  
cław skiej Izb y  Przem . H and low ej istn ieją w  tej chw ili 4 koncesjo- 
naw iązania stosunków z łm p orte - \ „ owaue firm y  pośredniczące w  
ra m i zagranicznym i na zasadach j handlu zagranicznym . N a  pod- 
haucilu wym iennego lub gotów - j stawie zarządzenia m inisterstw a

wodowych. b y ły  zagadnienia doty­
czące upowszechnienia książki oraz 
stosunków m iędzy autorem  i w y ­
dawcą,

Prezes J. Borejsza z powodu prze 
ciążenia pracą nie p rz y ją ł kandyda­
tu ry  na stanow isko prezesa nowe­
go zarządu. Prezesem w ybrano je -  

zakres-.e dnoglośnie d r J. M alin iaka  (Spół­
dzie ln ia  W ydawnicza „W iedza"). 
Poza tym  do zarządu weszli: z gru 
py państw ow ej — płk, E. Giną laki 
(W ojskow y In s ty tu t Nauk. Wyd,), 
d r S. Pazyra (PZWS), ,ł. Zaremba 
{Państw. Inst. W yd.); z g rupy spó ł- 

j dzielczej — T. B u rakow sk i (Zw.
] Eew. Spódz.), Z. Dem bińska („C zy- 
j te ln iik"), St. S redn lck i („K s iążka“ ), 
i z g ru p y  społeczno-naukowej •— p ro f.
| W. A n ton iew icz  (Tow, N auk Warśz.) 
d r J. Pelc (Ossolineum), p ro f. Z. 
W ojciechowski (Inst. Zachodni), z 
g rupy p ryw a tn e j — J. A rc t, d r J. 
Gebethner, d r  J. P ią tek („K s ią żn i­
ca A tla s “ ), F. P ieczątkowski.

C95ŁOW1ISK napom n iany 
przez h is to r ię  stop 7 zna­
k ó w  g łó w n y c h  stop d ru ż y ­
na na jm ę d rszych  stop i w ie ­
le in n y c h  c ie ka w ych  a r ty ­
k u łó w , re p o rta ż y  i ¡ lu s tra  - 
c y j za w ie ra  n r  3 czasopis­
ma

„ M A G A Z Y N
TISOBMOWr
O B J Ę T O Ś Ć  20 S TR O N
Cena egzem plarza 20 z ło tych  
Do nabyc ia  w  p u n k t a c h  

sprzedaży 1900

C zęstochow a (k). Z d a w a ło  by 
się, że su row e  k a ry , w ym ie rza n e  
sys tem a tyczn ie  za po ta jem n e  go- 
rz e ln ic tw o  i n ie le g a ln y  h a n de l su­
row cem  ty to n io w y m  odstraszą 
„k o n k u re n tó w "  m on o p o li państ­
w o w y c h  od dalszego u p ra w ia n ia  
w ystępnego p rocederu. T ym cza ­
sem dz ie je  się Inaczej. Ilo ść  
sp ra w  o tego rod za ju  p rzestęp ­
stw a zw iększa się c iągle.

W  środę Sąd O k rę g o w y  za jm o ­
w a ł się w y łą czn ie  ro z p a try w a ­
n ie m  s p ra w  o p rzestępstw a  s k a r­
bowe. Za p o ta jem n e  g o rz e ln ic - 
tw o  skazan i zos ta li: M a ria  M iecz­
n ik  z M rz y g io d u  (pow. Z a w ie r ­
cie) —  na 2 tyg o d n ie  a resztu  i 
20.000 z ł g rz y w n y ; M ariann a  K u ­
cia, Poręba I I  (F a b ryczn a  3) —  
na m ies iąc  a resztu  i 20.000 zł 
g rz y w n y ; Zygm unt B lacha z T o ­
p o ro w ie  (pow . Z a w ie rc ie ) —  na 2 
tyg o d n ie  a resztu  i  20.000 z ł g rz y ­
w n y ; Joanna K ow acka z M ija -  
czowa —  na ty d z ie ń  a resztu  i 
20 000 zł, Zofia M yga, tam że za­
m ieszka ła  — na 3 tyg o d n ie  aresz­
tu  i 20.000 z ł: T eofil Drożdż z 
B rze z in  (pow . Z a w ie rc ie ) —  na 
m iesiąc a resztu  i  20.000 z ł g rz y w - 

i n y ; M ateusz D żb ik  ze S ko czy la ­

sów (pow . W ie lu ń ) —  na 5.000 
g rz y w n y ; Stanisław  D udek 3 To­
czyde ł (pow . Z a w ie rc ie ) "  
m ies iąc  a resztu  i 20.000 z l grz>’"  
ny . Za n ie le g a ln y  h a n d e l sur0',j, 
cem  ty to n io w y m : A ntonina Z5'^ 
z W y s o k ie j (pow . Z aw ie rc ie ) 
na 6.000 z ł; Cecylia K o w al z CZ®' 
s toch ow y  (P o d w ó jn a  7) —  2.0 
zł g rzyw ny; Janina Zaw odzić**

„  n8grzyw ny;
zC/.ęstochowy (Wesoła 15)
8,000 z ł g rz y w n y ; Genowefa  
ka z R akow a (Perlą  10) —  na 1 \ .  
dzień aresztu i 4.000 zł grzyW15-,̂  
Czesław K rzyko w ski z Zaw ierC\  
(Górnośląska 32) —  na 40,000 
grzyw ny.

„Piszemy dla dzieci 
i a dzieciach“

Nieuczciuitj referent
§»osiatlxi w H lę irfen fii

kowego.
Ostatnio z A m eryk i nadeszły 

zam ów ienia na różne w yroby ża ­
ba w karskie, drobną galanterię, 
dew ocjonalia i inne. F ran c ja  zg ła ­
sza zapotrzebowanie na różnego 
rodzaju  w yro by  drzew ne oraz 55 
ton papieru. Jedna z f irm  dolno­
śląskich eksportow ała do F ran c ji 
ostatnio 4 tys. kg serw etek pap ie- , 
row ych na sumę ponad ł  m iln . zł.

Kronika Gliwic
G liw ice . Na obchodzie „Święta 

Pracy“ w dniu 1 maja powszechną 
uwagę zwracała grupa młodzieży 
akademickiej, która na pochód sta­
wiła aię gremialnie. Młodzież Poli­
techniki zadokumentowała swoją 
przynależność do idei postępu 1 de­
mokracji.

Gliwice. Dnia 9 bm. o godz. 10.30 
odbędzie »!ę w sali posiedzeń w 
Ratuszu ogólne zebranie związko­
we, Zw. Zaw. Pracownków Służby 
Zdrowia.

•
G liw ice . Powołany 2oatał tutaj do 

życia Kom itet Organizacyjny I I .  
Śląskiego Tygodnia Kultury i Sztu 
ki, który przystąpił już do opraco- j 
wanla planu uroczystości obchodu. '

f irm y  pragnące nawiązać stosun­
k i handlowe z. zagranicą, muszą 
uzyskać koncesje 1 być zarejestro  
wam- w  Izbie  Przem . -  H and lo ­
w ej.

Dekoracja pionierów pracy
O l k u s z  (k). Dyrektor naczel­

ny fabryki naczyń emaliowanych 
„Olkusz“, p. Zamłyński, udekoro­
w ał srebrnym krzyżem Bronisła­
wę Wardęgę i brązowym krzy­
żem Walentego Barczyka — za 
długoletnią ł wydajną pracę, w rę­
czając im jednocześnie nagrody 
pieniężne. Udekorowanie pionie­
rów pracy odbyło się na placu 
fabrycznym przy udziale Rady 
Zakładowej I wszystkich pracow­
ników fabryki. Okolicznościowe 
przemówienie wygłosił dyr. Za- 
młyńskł.

W ieczorem, po zebraniu odbyła 
się koleżeńska wieczerza, podczas 
k tó re j zebrani pożegnali serdecznie 
ustępującego prezesa J. Borejszę, 
dziękując m u równocześnie za owo­
cną pracę w  zarządzie Tow arzy­
stwa.

JE LE N IA  GÓRA, (js.) W  czasie 
od m aja ub. roku  do październ ika 
w  d y re k c ji K o le i E lektrycznych  
w  Je len ie j Górze pracował jako  
k ie ro w n ik  'tu t .  re fe ra tu  aprow iza- 
cyjnego 36-letni Józef Szczepaniak. 
Na skutek zaniedbań zw oln iono go 
ze stanow iska, a jednocześnie w  
czasie odbierania od niego agend, 
przeprowadzona kon tro la  re fe ra tu  
wykazała pewne brak i.

K o n tro le rzy  s tw ie rd z ili, że Szcze­
paniak nie odprow adził kw o ty  
14 337 zł pobranej na w ykup ien ie

K atow ice, (bb) D n ia  6 bm. 0<* ' 
b y ł się w  sa li ko n ce rto w e j 
K u l tu r y  trz e c i z k o le i Czwar t  
L ite ra c k i.  W ieczó r poświęcona
dz iec iom  b y ł ba rdzo  c iekaw y
w z b u d z ił og rom ne zainteresowa 
n ie  s łuchaczy. W yp o w ie d z i PlS 
rz y  n ie  m ia ły  c h a ra k te ru  rozW‘ j, 
żań lite ra c k ic h , a n i opracoW  ̂

j p ro b le m u  dz iecka  w  l i te ra tu r  ; 
i „P isze m y d la  dz iec i i  o dzieciac 
j —  o to  hasło  W ieczoru.

itió '
k a rt żywnościowych dla p racow n i- [ 
ków K o le i E lektrycznych . Ogółem [ 
kon tro la  ksiąg wykazała b ra k i na i 
ogólną sumę 31 988 zł.

Na rozp raw ie  Szczepaniak tłu m a ­
czył się, że trudności rozliczeniow e 
w y n ik ły  nie z jego w in y , gdyż 
w  czasie jedne j ze służbowych po­
dróży skradziono mu większą sumę 
pieniędzy. Sąd, b iorąc pod uwagę, iż 
żona oskarżonego w p łac iła  b raku ­
jącą sumę, skazał Józefa Szczepa­
niaka na 8 m iesięcy w ięzienia.

W  sercu Zagłębia

Pogoria -  niedoceniana miejscowość uzdrowiskowa

A leksander Baunigardten
w i ł  o m ło dz ieży  w  o kres ie  o k u p ^  
ej i. P o d k re ś la ł różne, czasem 
h a te rsk ie , a c h w ila m i b łędne P 
de jśc ic  do w ro g a . Zbyszko  B *' , 
no rz , w  fra g m e n c ie  p ro zy  
i bagaże“ , p rz e d s ta w ił słuchacz® 
o g ro m n y  w y s iłe k  dz iecka  z C*P\0 
szczyzny, w ło ż o n y  w  poznanie  u 
w y  i  k u ltu r y  p o ls k ie j. Ja n in a  * *  
b ie rze w ska  odczy ta ła  t rz y  w l f  ^
wiersze, 
książki p.

B Ę D ZIN , (we.l) K ierownik Re­
feratu Aprowizacyjnego przy sta­
rostwie będzińskim p. Polak uzy­
skał zgodę Ministerstwa Leśnic­
twa ne wydzierżawienie sztucznego 
jeziora Pogoril, znajdującego się 
na terenach lasów państwowych w 
Gołonogu w Zagłębiu Dąbrow­
skim. P. Polak podpisał już umo­
wę dzierżawną na let 10 i  dążąc

w y d a ł o

STO W AR ZYSZENIE  E LE K TR Y K Ó W  P O LSK IC H  
Warszawa, A l. Stalina 37, konto P K O  1-1074 SEP

1911

KALENDARZYK 
ELEKTROTECHNICZNY SEP

na ro k  1948/49 —  w  opracow aniu prof. d r inż. B. Kom orskiego  
W ydanie V I I ,  fo rm at A6, stron X X  +  551, opraw a płócienna.
Cena z ł 1.300, Sprzedaż w  SEP i w e wszystkich księgarniach.

w y trw a le  do rea lizac ji p lanu ża ry - \ czek, k tó re  już  obecnie masowo od- 
bienia tego jeziora, zakup ił około w iedzają Pogorię. Is tn ie ją  m oż li- 
70 tysięcy ik r y  pstrąga. W  n a j-  wości hodow li n u tr ii.  W spaniała 
bliższych dniach zatem duże, p lę k - (oprawa iglastego lasu
ne jezioro, stanowiące atrakcję 
dla licznych wycieczkowiczów, o~ 
żywi się. Odnośnie eksploatacji 
Pogorii p. Polek ma ciekawy i za­
krojony na szeroką skalę plan, 
który nieopatrznie zdradził w roz­
mowie z przedstawicielem naszego 
pisma.

Poza pstrągiem dzierżawca za-, 
mierzą hodować w Pogoril sanda­
cze, przy czym celem zmniejszenia 
kosztów zarybienia, przystąpi w  
najbliższych dniach do urządzenia 
ne miejscu własnej wylęgam i. 
Piaszczyste brzegi dwukilom etro- 
wej długości jeziora pokryte zosta­
ną eksploatowaną w ikliną, która da 
schronienie stadom dzikich ka~

o suchym 
piaszczystym podłożu, stenowi do­
skonałe miejsce plażowania i w y­
poczynku. Doskonała kąpiel w czy­
stej wodzie, liczne kajaki i łodzie 
żaglowe harcerzy, którzy m ają tu 
wtesny ośrodek sportów wodnych, 
zachęcą niewątpliwie licznych m i­
łośników przyrody do odwiedzania 
Pogorii. Tym  bardziej, że istnieje 
dogodna komunikacja tramwajowa 
i kolejowa. Zbudowanie, na m ie j­
scu kilku domków campingowych 
i urządzenie bufetu, może stworzyć 
z Pogorii przepiękne i  wygodne 
miejsce wypoczynku dla całego 
przemysłowego Zagłębia. Pogorię 
polecamy uwadze zagłębiowskiej 
Lig i Mortskiei

Jan Brzoza uryw ek
t. „Dzieci“ , a WOh®1̂  

Szewczyk u ryw ek  z pam iętń’ ^  
p. t. „Rozmowa z nowonaroo- 
nym “. Janina Bronikow ska i "  „ 
fia  Wazlowa zapoznały słucha 
z fragm entam i swoich książek 
dzieci. W ieczór urozm aicił wy® 
chóru chłopięcego Dom u ^ ulL a. 
i A ldonka Pałaszówna —  recJ gSt 
cje. Dyskusja, k tó re j ce êHI,ijji8  
konfrontacja  sposobu 
społeczeństwa i autora, 0<?r^Lch 
się na jednym  z najb lizs > 
C zw artków .

80 tys. rasowych kurcze*
Częstochowa. A kc ja  w

nia hodow li rasowych kurcz*» t  
w oj. k ie leckim  prowadzona 
w  r. b. w  szerszych rozrm« ^  
n i*  w  roku  ub. G dy w  r* g 
czynnych było na tym  'e*~ t  w 
sztucznych w y lęgarn i k urcz • ' ję,  
roku  bież. p rzyby ły  2 nowewłoSz- 
gam ie, a m ianow icie w e „¿jejp 
czowej i B usku-Zdro ju . 
spodziewać się należy, iz ^ tu k  
w ylęgu  da około 80 tysięcy ^  
rasowych kurcząt, a więc o 
siecy w ięcej n iż  w . r . ub.
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P R Z E W O D Y
W OPONIE GUMOWEJ

2 X  1,5, 2 X  2,5, 3 X  2,5 i  1 X  70 m m s 
po cenach b e z k o n k u re n c y jn y c h  sprzeda
f irm a

J G T O T E G IIK A “ Sp. z 0. 0.
Kraków, ulica Srodzka 38, te!. 565-15

Poza ty m

m o to ry  e le k try c z n e , w y łą c z n ik i a u to ­
m a tyczne , p rz e łą c z n ik i, m a te r ia ły  in ­
s ta la cy jn e . 1921

P asy s tra ża ck ie  i  bezpieczeństwa.

W zm ianka o przetargu
. .  W ydz ia ł W o d n o -M e lio racy jn y  U rzędu W ojew ódz­
kiego Ś ląsko-D ąbrowskiego zaw iadam ia, że ogłoszony 
postał p rze ta rg  n ieogran iczony na dostawę 5.000 n i l  
kam ienia do lom itow ego w zględnie w ap ien ia  d o lo m ito ­
wego do b ru k u  p rzy  re g u la c ji rze k i C zarnej Przem- 
5?-y W Będzin ie  i P ogo rii w  D ąbrow ie  Górniczej, 

O ie r ty  mogą być składane zarów no na ca- 
3  dostawę ja k  i  na części; loco wagon stacja  w y w ia ­
dowcza . ja k  j loco p lac budow y, ja k  rów n ież  na sam 
W iko w y ła d u n e k  z wagonów i  przew óz na p lac bu ­
dowy.

Ogłoszenie o prze ta rgu  zamieszczone zostało w  Ślą 
sko-Dąbrow słdm  D zienn iku  W ojew ódzk im  i  na ta b li-  
cy ogłoszeniowej U rzędu W ojew ódzkiego w  Katowi- 
°ach, pdzy u l. Jag ie llońsk ie j. »

Szczegółowe w a ru n k i przetargow e, fo rm u la rze  
o fe rtow e oraz bliższe In fo rm a c je  o trzym ać można w  
w ydz ia le  W o dn o -M e lio racy jn ym  w  gm achu Urzędu 
W ojewódzkiego w  K a to w ic a c h ,' u l. Jag ie llońska, I I I  
P iętro, p o kó j 432. w  godzinach od 10 do 13.

T e rm in  sk ładan ia  o fe rt u p ływ a  w  d n iu  20 m aja o 
sodz io k ie d y  to  nastąp i ko m isy jn e  o tw a rc ie  o fe rt.

(1873)

D Y R E K C JA  OKRĘG U POCZT I  TELEGRAFÓW  
WE W R O C ŁAW IU

o g ł a s z a
przetarg nieograniczony

na:
1. W ykonanie  now e j in s ta la c ji centralnego ogrzewania, 

w odokana iizac ji i  urządzeń san itarnych w  Urzędzie 
p.—t. W rocław  2 p rzy  u l. Małachowskiego 1.

2. W ykonanie  now e j in s ta la c ji ośw ietlenia e le k trycz ­
nego i w e n ty la c ji w  U p t. W rocław  2 p rzy  u l.  M a ła ­
chowskiego 1.

3. K oboty zabezpieczające (zam urow anie o tw o ró w  
i częściowe odgruzow anie) budynek pocztow y we 
W roc ław iu  p rzy  zbiegu u lic  W ita  Stwosza i  B logosł. 
Czesława.

4. Roboty rem ontow o-budow lane w  b u d yn ku  C en tra li 
Te le fon iczne j w e W roc ław iu  p rzy  n l. Jan ick iego.

5. R o b o ty  rem ontow o-budow lane w  U p t. Ż a ry .
6. R oboty in s ta la cy jne  ośw ietlen ia  e lek trycznego w  

bu dynku  D y re k c ji O. P. i  T. W rocław  p rz y  u lic y  
powstańców  Ś ląskich N r  134/138.

O fe rty  w  za lakow anych kopertach na leży składać 
do sk rzyn k i na o fe rty , um ieszczonej w  h o lu  D y re k c ji 
p rzy  u l, Powst. Ś ląskich N r. 1S4/138 do dn ia  21 m a ja 
19-58 r, godz. 12, ,t j .  bezpośrednio przed rozpoczę­
ciem  przetargu.

W adium  w  w ysokości 1 proc. na leży .dożyć w  pa­
pierach w artośc iow ych  lub  w  gotów ce na kon to  n r. 
VIII-320fl w  P KO  W rocław , zaś pa p ie ry  w artościow e 
dołączyć do o fe r ty . B liższe in fo rm a c je , po dk ładk i 
ofe rtow e, rysu n k i i w a ru n k i orzet.argu -»trzymać moż­
na za zw rotem  w łasnych kosztów  ty  Oddziale B u­
dow lanym  D y re k c ji p  i  T., pokó j n r  88.

D y re kc ja  zastrzega sobie praw o un iew ażn ien ia  prze­
ta rgu , zm nie jszenia zakresu ro bó t oraz w yb o ru  ofe­

re n ta  — bez w zględu na cene ofe row aną.
(1930) D Y R E K C JA  o k r ę g u

Sklep żelazny
p ie rw szorzędn ie  z a p ro w a d z o n y  i  za­
o p a trzo n y  W to w a r, duże m ia s to  G ó r­
nego Ś ląska, sprzedam y.

O fe r ty  „D z ie n n ik  Z a c h o d n i“  sub  „P o w a ż n y  
R e f le k ta n t“ . 1916

ą ó r ie n t in e *
Z n a n y  od 1910 r. n ie z a w o d n y  w  u ż y c iu  

O D S IW IA C Z

Fny „PARFUMEIIE d‘0R)ENT“
I .  O S T R O W S K A  i S K A ,  Ł Ó D Ź  
l i  Listopada N r 14

Ż ądać w szędzie !

1929

Ż ądać w szędzie !

KURSY TKACKIE
IZ B A  P R Z E M .-H A N D L . W E  W R O C Ł A W IU  
o rg a n iz u je  3-m iesięczny kurs p rz y s p o s o b ie n ia  
tkackiego d la  k a n d y d a tó w  w  w ie k u  ponad 
la t  18. Z a ję c ia  rozpoczną  się d n ia  15 m a ja  b r. 
W p isy  p rz y jm u je  S e k re ta r ia t K u rs u  codzien­
n ie  od godz. 9 do 13, w  b u d y n k u  p rz y  u l. 
T . K o ś c iu s z k i 82, I I  p ię tro . I®20

P O W IA T O W Y  Z A R Z Ą D  D R O G O W Y  W  K O Ź L U

o g ł a s z a

przetarg otwarty
na dzierżaw ę drzew owocowych (czereśni), k tó ry  
odbędz ie  się w  d n iu  19 m a ja  1948 r .  w  s a li po ­
s iedzeń S ta ro s tw a  o godz. 9.

P rze d  w e jśc ie m  na p rze ta rg  na leży  w p ła c ić  
w a d iu m  w  w ysokośc i 5.000, a resz tu ją cą  w y l ic y -  
io w a n ą  k w o tę  n a ty c h m ia s t po w y lic y to w a n iu .

K ie ro w n ik  Pow. Zarządu  Drogowego  
1912 Jan G rzyb

B IE L S K A  K O L E J  E L E K T R Y C Z N A  podaje  
do wiadomości, że na podstawie rozporządze­
nia M in is terstw a K o m u n ikac ji z dniem  9 m a ­
ja  br. autobusy B ie lskie j K o lei E lek tryczne j

przestają kursować
na Uniach

S i e l s k o -  Dz iedz ice
Bielsko - faworze
B i e i s k e - S t r a c e n k a

Po ra z  o s ta tn i au tobusy B . K .  E, k u rs o w a ć  
będą na  tych l in ia c h  w  dniu 8 m aja  br., n a ­
to m ia s t od d n ia  9 m a ja  b r. au tob u sy  B . K .  E. 
będą o b s łu g iw a ć  w yłącznie lin ię  Bielsko  
Szczyrk. 1®22

N A JW IĘ K S Z Y  W YBÓ R! N A JN IŻS ZE  CENY!
BO G A TY  A SO RTYM ENT!

K rysz ta łó w , porce lany, szkła gospodarczego, aytecz 
nego, labo ra to ry jne go , bu te lek , szkła lustrzanego łta
posiada sta ło  na składzie :

Centrala Zbytu Porcelany,  
Fajansu 1 Wyrobów Szklanych

PAŃSTWOWA HURTOWNIA NR 3
W A ŁB R Z Y C H , C zerw onej A rm ii 43. Te l. 331

W ykonu je  w szelkie zam ów ienia.
H u r t ! (1918)

J a p ic e r s k i e g o  czeladni
~a p rz y jm ie  na tychm iast 
zaslad tap ice rsk i, K a to w i­
ce. S tanis ław a 5.' 2744d

Po s z u k u j ę  dob rych  cze­
la dn ików  k ra w ie ck ich  na 
nuże sz tu k i na dobrych  wa 
runkach. M ysłow ice , R y- 
helc 17 — C ieś lik . 54178

Uc z c i w ą  d o c h o d z ą c ą
*Ub pom ocnicę domową 
p rzy jm ę  na tychm iast. K u p - 
bzyński, B y tom , Fow stan- 
bów W arszawskich 34/7.

5449g

^O S ZU K U JĘ  dw óch cze­
ladn ików  szewskich. W o­
liń s k i Józef, M odrze jów . 
hyn e k  ii. 5820g

Go s p o s ia  z gotowaniem , 
bez pran ia  potrzebna od 
15, o fe r ty  C zy te ln ik  K a to ­
wice pod ,dobre w ynag ro - 
% 5nie“ . 5460g

ą ^ A L IF IK O W A N A  panna 
chłopczyka 2-le tn iego 

ty rzebna od zaraz. Zgłoszę 
¡5-° K atow ice . M ick iew icza  

4/2 w  godzinach 14—16. 
^  5430g

^k lE H N IK -K A R M E L A R Z
n i. *araz po trzebny. O fe rty  
„ f 'e n n ik  Zachodni K a to -

Ce Pod ,,4629“ . 5476g

^ H O D ZĄC A z gotowa- 
. do m a le j ro d z in y  po- 

s, u«iwana- K a tow ice , Opól 
p ra w y  pa rte r. 5473g

f e n f f l B N Y  cze ladnik  pie 
P ieka rn ia  Masny 

H o łdyn ów , pow ia t 
t ^ z y n a .  5471g

fp lK Z E B M A  fry z je rk a  od 
^raz. Sosnowiec, N a ru to w i 

^ ^ 1 5 ,  Pruszyńska. 5513g

? o t r z e b n a ~ k w a lif ik o w a ­
li** P ie lęgn iarka do chore j 
^ n fu n k i dobre. Zgłoszenia: 
^P&nowiec, D ęblińska 13.

55!7gm. 7.

m ęski po trzebny 
z ’. w a ru n k i dobre. So- 

nowiec, Zvm te rsk lego  21, 
t^ ń ie le w s k i.  5518g

Pr z e d s t a w ic ie l i  do
Ptzędaży a r ty k u łó w  żyw - 
o^ciow ych w  okręgach, 

r “ r n y  i D o ln y  Śląsk, oraz 
, 7 • C hrzanow ski poszu- 

„K ra k o w ia n k a “  K ra -  
t 2v '- P iłsudskiego 20 . 2020d

*E L A Z N IA K . do b ry  facho- 
j-iSb P otrzebny do p ry w a t- 
- .8 0  m-zedsiehlnrs) wa naSa" “  P rzedsiębiorstwa 
sk lś °dzielneS° k ie ro w n ika  
... lePU to w a ró w  żelaznych
,7.„. m ieście '.po w ia tow ym , 
t v  ł- krakow sk iego . O fe r- 
świ życiorysem , odpisam i 
a->odectw i  podaniem  żą- 

p  a W ynagrodzenia do
46 K ra kó w , R ynek Gl.

p°d  „2182". 2817d

*“RYW a t n e  p rzedsięb io r- 
•Ił?Vo„  handlowe, P O SZU KU- 
h ir . f i,  UBOW CA ze zna jo - 
Ona> 9 b ranży  ro ln icze j, 
eS,*,0Wej. budow lane j i  
n ik» .-..że la zne j na k ie ro w - 
( - 3? b i l l  w  m ieście pow ia - 
g0w ym w o jew . k ra kow sk ie - 
Od„, to r ty  z życiorysem , 
b ip r if3! 1' '  św iadectw  i  poda­
ni,:“ 1. żądanego w ynagrodzę 
n -1  pO ..PAR “  K ra k ó w  Ry 

46 pod ..2182“ . 2318d

^ c h o w a w c z y n i  do
ZptSs dzieci poszukiwana, 
tecu enia: K a w ia rn ia  „T u  

-k a “  K atow ice , R ynek 2.
5478g

PĘR -M E C H A N IK  m lod 
ty" -, P otrzebny zaraz. O fe r 
\vu  zleh n ik  Zachodni K a to  

6 POd n r  „4832“ . 5480g

> » W Y « ,  em ery tów  t 3 
ta ra - s to la rsk ich  p rzy jm ę  
k ' . . - ■ P ie trza k  Stefan 
^ to w ic e  1 M aja 62a. 549lg

f e j l A R Z A  zdolnego do 
na od lew y brązo- 

(¿1 «a trudn i na k ilk a  go- 
5 m , ■ dziennie. Odlewnia 
fo ir ^ S i Stolecka SI, le le- 

1 717-73, S427g

B U C H A LT E R  zna jący g run  
tow n ie  księgowość prze­
m ysłow ą ■/. je d n o lity m  p la ­
nem ko n t poszukiw any od 
zaraz. W ynagrodzenie w e­
d ług  um ow y. Osobiste zgło­
szenia p rz y jm u je  W o je ­
w ódzk i Zw iązek M ięd zyko­
m u na lny  „O dbudow a“ , w  
K a tow icach  Jag ie llońska 
23, p o kó j N r  152. 5494g

B IU R A L IS T K A  kas je rka  ru  
tynow ana do H u rto w n i P i­
wa w  G liw icach , ew entu­
a ln ie  p o kó j i  u trzym an ie , 
poszukiw ana. O fe rty  z od­
pisam i św iadectw , G liw ice  
„C z y te ln ik “  pod „M o ż liw ie  
zaraz“ . 54360
FR Y ZJE R K A  m an icu rzys t- 
ka potrzebna od zaraz. G li­
w ice Zygm un ta  Starego 29 

5440g

PO TR ZEB N A  zdolna p ra ­
cow nica fry z je rska  zaraz. 
Zak ład  fry z je rs k i Będzin, 
M ałachow skiego 28, B rac ia  
Tyńsey, 5446g

ZD O LN E  OSOBY do p ro ­
wadzenia K A R T O T E K I to ­
w a ro w e j i  ekspedycji towa 
ró w  poszukuje H U R TO ­
W N IA  c u k r ó w  Śl ą ­
s k i c h . B y tom , K ra k o w ­
ska 6. 5447g

1 P O ŁO ŻN A  k w a lif ik o w a ­
na z dłuższą p ra k tyką . 1 sa 
n ita riuszka  do. n iem ow lą t z 
dłuższą p ra k tyka  potrzebne 
od zaraz do Szpitala św. 
F ranciszka w  K łodzku , m ie 
szkanie i  w yżyw ien ie  za­
pewnione. 2(311cl

P O SZU KU JEM Y przedsta­
w ic ie la  pracującego już  w 
te ren ie  Górnego Śląska.
H u rto w n ia  Kosm etyczna 

„P e rkos“ , Poznań, u l. G run 
w aldzka 43a, m . 6. żflOGci

P otrzebny M AJSTER . TE ­
C H N IK , lub  IN Ż Y N IE R  do
W y tw ó rn i W yrob ów  Szkla­
nych , specjalność — am ­
p u łk i i  ozdoby cho inkow e. 
Jelen ia Góra. Jana M a te j­
k i  3. D rozdow ski. 27S5Ü

B ILA N S IS T Ę , k ie r. ks ię­
gowości przem ysł. -  handl., 
w ysokie  kw a l. fachow e i 
m oralne, na dobrych  wa­
ru nkach  za tru d n im y  od 1 
czerwca. S półdzie ln ia W ał­
b rzych . K o n o p n ick ie j 5. te­
le fo n  941. 2799d

P L A N Y , koszto rysy, o b li­
czenia statyczne, k a lk u la ­
c je  k reś len ia  w yko n u ję . 
Te le fon  45-13. S308g

C U K IE R N IK  w y b itn y  fa ­
chow iec wszechstronnie o- 
beznany, specja lista do lo ­
dów p rz y jm ie  pracę, ewen 
tu a ln ie  spółkę. O fe rty : Czy 
te ln ik  N r. 157 K atow ice .

2787d

SZOFER - M E C H A N IK  Z
ezerwonem praw em  jazdy 
poszukuje  posady od za­
raz, Zgłoszenia B ytom , K a­
ro la  M ia rk i 22/1. Poezkaj.

54518

H A N D LO W IE C  Z 20-le tn ią  
p ra k ty k ą  p rz y jm ie  odpow ie 
dn ia  posadę. O fe rty  proszę 
k ie ro w ać  Spółdz. W ydaWn. 
C zy te ln ik  T a m . G óry  pod 
„4620“ . 5468g

B U C H A LT E R  -  biląnsista 
poszukuje zajęcie godzino­
we. Łask. o fe rty  Dziennik 
Zach. K a tow ice  pod „4822“ .

5470g

K IE R O W N IK  m łyna  maga­
zyn ie r z 10-le tn ią  p ra k tyką  
poszukuje  posady na jch ę t­
n ie j tv m łyn ie  lub  p rzem y­
śle. O fe rty : C zy te ln ik  K a ­
tow ice  pod „4654“ . 5504g

B U C H A LT E R  - b iiansista  
p rz y jm ie  prow adzenie i  
nadzór ksiąg. O fe rty : Czy­
te ln ik  K a tow ice  pod . 4648“  

5494g

SZOFER m echan ik z długo 
le tn ią  p ra k tyką , czerwone 
praw o jazdy  poszukuje  po 
sady. O fe rty  C z y te lń "” K a ­
tow ice  „4048“ , SSOlg

T E C H N IK  egzam inowany 
poprow adzi ro b o ty  s trze l­
nicze w  zakładach g ó rn i­
czych na pow ie rzchn i. O fer 
ty :  C zy te ln ik  sosnowiec
„T e c h n ik “  5'n5s
W YC H O W A W C ZYN I, S koń­
czone sem inarium , p ra k ty ­
ka  re fe renc je , przy I 1? 1® 
posadę na jch ę tn ie j w m zd ro  
łow isku . Zgłusz.: , W spół-
no ta“  P lac W szystkich 
Ś w ię tych  8 pod „876“ . 2821d

Ż E L A Ż N IA K  -  m eta low iec 
m iody, żonaty, zna jący 
wszelk ie źródła zakupu z 
dłuższa p ra k tyką  zm ien i 
posadę. O fe rty : C zy te ln ik  
K atow ice  pod „S o lid n y " .

5492g

2 FR Y Z JE R K I p ierwszorzęd 
ne s iły  poszukują posad, 
na jch ę tn ie j w  u zd ro w i­
skach, O fe rty  k ie ro w ać : 
C zy te ln ik  Zabrze „20“ .

5502g

W A N IL IN Ę  stale k u p u je  
STROJW ĄS. K ra kó w  K a­
pucyńska S. 2682d

T A T R A  57 B., karoserię , 
na tychm iast kup ię . O fe rty  
pod „T a tra “  do P AP B ie l­
sko. 2782d

U W A G A ! 700 zt. za kg  O-
siągniesz sprzedając zużyte 
f i lm y  rentgenow skie  i  fo ­
tog ra ficzne nie m nie jsze 
ja k  9 x  12. W y tw ó rn ia  okia 
dek ce lu lo idow ych , S tefan 
Pachoński, Chorzów. 11 L i ­
stopada 29/2. 5464g

B E T O N IA R K Ę  w  dobrym  
stan ie oraz budow lany w y ­
ciąg lin o w y  zakup im y. — 
Zgłoszenia: te l. 338-58 od 
godz. 8 — 18. ' 5483g

NIERUCHOM OŚĆ (dom ek 
lub  ziem ię) kup ię . O fe rty  
C zy te ln ik  K a tow ice  dla 
„9870“ . 5496g

T O K A R N IĘ  nowoczesną, 
długość toczenia 1 do 2 m 
kup ię . Zgłoszenia C zy te ln ik  
G iiw ice  pod „N ow oczesna" 

5442g

S p r z e d a * «

SPRZEDAM  kom ple tne  u - 
rządzenie fa b ry k i lem o­
n iady. P ruszków . M ick ię  
wlezą 4 — 3. W ojc iechow ­
sk i. 3874(1

O R L ID A L  kre m  n r  8 usu­
wa zastarzałe P IE G I, zo ite 
plam y, k ro s ty . Od la t w y ­
próbow any Żądać wszę­
dzie. W y tw ó rn ia  „O r l id a l“  
Rżeszów, Asnyka t. 4742g

SPRZEDAM  au tom at do  
p lusk iew ek. M iko łó w , te le - 
fon  210-35. 5321g

K O M P LE TY  maszyn do 
wód gazowych lem oniad . 
W ykonan ie  solidne. „P o i-  
w is "  W arszawa. Sienna 
41. 2673d

M O TO C Y K L N- S. U . 359, 
górnozaw orow y, n o w y m o­
del. stan p ierw szorzędny 
do sprzedania. O fe rty  Czy­
te ln ik  pod n r  ,4579“  lub  
te l. 3-63-35. 53»8g

M A S Z Y N Y  do pisania, l i ­
czenia kupno — sprzedaż — 
naprawa „M aszyny B iu ro ­
w e“ , Chorzów. 3 M a ja 27, 
te l. 414-12.  3733«

LO D Ó W K I e lektryczne, ga- 
zowe — sprzedaż, kupno.
G liw ice , R ynek 7 „E le k tra "  
37-61.    5367S

m e b l e ’  NOW E K U P IS Z  
T A N IO . B y tom , D w orco ­
wa 18. W podwórzu- 5449g

M O TO C Y KL 500, Z 
ezepką m a rk i T R IU M P H  w
dobrym  stanie oka zy jn ie  do 
sprzedania. B ytom , M a te j- 
k i  14, m. 8. 5453S

M O TO C Y KL 108 do b ry  stan 
spr-edam . B ytom . Kossaka 
n r  8/1. m -'e

SAMOCHÓD „Opel B l i t z "  I 
po ka p ita ln ym  rem oncie  : 
sprzedam. W iadom ość F i a- I 
ma Z a jko w sk i i  S k iz ińsk i. 
K a tow ice , 'Hala Targowa, 
K abina 19. 5456g

M O TO C Y K L D K W  200 sjan 
d o b ry  sprzedam o ka zy jn ie  
za 88.608. s ta c ja  B enzyno­
wa K a tow ice , K rako w ska  5 
te ie f. 326-38 5458g

SAMOCHÓD 4-osobowy na 
chodzie oraz w ózek m a la r­
sk i 2-k o io w y  na resorach 
tan io  sprzedam . W iadoin .: 
W irek , Paw ia K u b in y  7.

5459g

P LA TF O R M A  2-tonow a na 
oponach, do sprzedania. 
O fe rty  C zy te ln ik  Chorzów 
„P la tfo rm a “ . 5482g

M O TO C Y K L B M W  7S0 ccm
z przyczepką stan bardzo 
d o b ry  zaraz sprzedam- Cho 
rzów , 3 M a ja  191/2 . 5463g

S Ł U P K I -  r u r y  do ogrodze­
n ia  odstąpię. Te l. 252-5?.

55C6g

A KO R D EO N  H o h n e r-V e rd i 
80 basów bez re g is tró w  — 
r,3.000 zł. sprzedam. K a to ­
w ice  S łow ackiego 2£, m . 2.

5502g

U W A G A  K U P C Y ! W y tw ó r­
nia hu la jnóg , ro w e rków  
dziec innych. Częstochowa, 
u l. G ariba ld iego 28, P io tr  
S trachow ski -Ska. 2322d

OPONY używ ane U. S. A . 
1050 x  20, 750 x  20 do sprze­
dania. Zgłoszenia: P io tro ­
w ice, u l. Ks. S ko ru p k i 12.

5475g

C H ŁO D N IĘ  szafkową 800 1. 
nową Sprzedam. O fe rty  Czy 
te ln ik  K a tow ice  — pod 
„C h ło d n ia “ . 5i77g

FURGON do Chleba wózek, 
m aszynkę do dzie lenia b u ­
le k  sprzedam. W iadom ość: 
C zy te ln ik  B ędzin. 548lg

G A B IN E T  sprzedam oka­
zy jn ie . O fe rty : C zy te ln ik  
R yb n ik , Zam kow a 8 pod 
„G a b in e t“  5485g

SPR ZED AM  parcelę p rzy  
w ieży  w odne j w  R ybn iku . 
Zgłoszenia: C zy te ln ik  R yb­
n ik , Zam kow a 8 pod „P a r­
ce lą". 5486g

J A M N IK A  rasowego cztero 
m iesięcznego sprzedam. — 
H a jd u k i, P rzy jem n a  6 — 
od 18-tęj. 5490g

OPONY czte ry  używane 
4,50x18 sprzedam. K a to w i­
ce, P lac W olności 4 pa rte r 
te l. 333-28. 5479g

W IL C Z E K  ow czarek alzac­
k i  (9 tygodn iow a  suczka) 
czyste j rąsy  sprzedam - So­
snowiec, Rudna 2d. 5428g

B U D K A  do sprzedania w  
d o b rym  punkcie . W iado­
mość Sosnowiec, H ale  M a- 
tlu ch . 5429g

O K A Z Y JN IE  m o to cyk l Z iin
dapp 200 cm s iln ik  Opęl- 
Super, auto 2 tonow e Phe- 
nom en ta n io  sprzedam. G li 
w ice, te l, 38-90. S431g

STOŁOW Y pokó j ehlpen- 
dale sprzedam. G liw ice  te ­
le fo n  31-80 od 12-14 . 5432g

C IĄ G N IK  Lanz B u ldog 55 
PS sprzedam . G liw ice , ul. 
N o w y  Ś w ia t 35. Garaże.

5433g

SPR ZED AM  piękną, now o­
czesną syp ia ln ię . W iado­
mość: G liw ice , te l. 36-18.

54398

C IĄ G N IK  z przyczepką, 
budow a 1943 p raw ie  now y 
do sprzedania. Te ie f. 354-23 

S444g

SAMOCHÓD spo rtow y  2- 
osobowy D K W  sprzedam 
lub  zam ienię na 4-osobowy
K atow ice , W arszawska 84 
te ie f. 357-86. 5445g

KR O SN A m echaniczne na 
chodzie, sprzedam tan io. 
Radomsko Traugutta 30.

3B09d

D R E W N IA C Z K I p iękne 3000 
h u r t  pobran iem  sprzedam. 
„J a n in a "  K ra kó w , A l. M ic ­
k iew icza  61. 2804d

M O T O C Y K L B M W  350 118
kardan, stan idea lny  sprze 
dam. Częstochowa, A le ja  3- 
W ito ld  B ąk, te l. 12-80.

2794dr Dzierżawy
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  duży sad 
ow ocow y. W iadomość: So­
snowiec, Żym iersk iego 110 
— W ęgiel. 5514g

ZA R Z Ą D  Z W IĄ Z K U  b. W ię
żn iów  Pol. 0'dda W dzierża­
w ę pensjonat „C zarka “  16 
poko i i  sala ogóLna w  m ie j­
scowości le tn iskow e j Ż a r­
k i  - B lo k . R eflek tanc i zgło 
sza się do ko l. K rys tm ana 
v/ Ża rkach - B lo ku . 2810d

r Galówka 3
DO DOBRZE prosper. sk le ­
pu w iożę 580.C00 — 1.580.000 
lu b  oczekuję in n e j p ropo­
z y c ji. O fe rty  D z ienn ik  Za­
chodn i K a tow ice  pod 4015, 

5«3g

2/3 SPOŻYW CZEGO przed­
s ięb io rstw a w ytw órczego w  
K ra ko w ie  odstąpię. Zg ło ­
szenia: „P A R “  K ra kó w ,
R ynek G-ł. 46 dla „2.000.000“ .

2816d

P O S IA D A M  sklep z u rzą ­
dzeniem na jlepszy p u n k t 
Będzina — oczekuję w spół 
p rący  z go tów ką. W iEdo- 
fhość: C zy te ln ik  Będzin.

5482g

PR ZYJM Ę z go tów ką 1 lub  
2 spó ln lków  do w y tw ó rn i 
w ód gazowych i  roz lew n i 
p iw a w  W ałbrzychu. O fe r­
ty  k ie ro w ać  D z ienn ik  Za­
chodni W a łb rzych  pod „W y  
tw ó rn ia " . 2797d

' " M i a a i k B i i I a l

Z A M IE N IĘ  bardzo ładne 
m ieszkanie. 2 pokoje, ko m ­
fo r t  na 3 lu b  4 poko je , kom  
fo r t.  O fe rty : C zy te ln ik  K a ­
tow ice  pod „4557“ . 5414g

PO SZU KUJĘ m ieszkania 
k o m fo rto w e g o . w  K a to w i­
cach. trz y  ew. cz te ry  poko­
je . W szelkie koszta zwrócę. 
O fe rty : C zy te ln ik  K a to w i­
ce pod ¡,7545“ . 5415g.

Z A M IE N IĘ  słoneczny pokó j 
Z itućh n ią  śródm ieście K a ­
to w ic  na 2 lu b  3 poko je  z 
kuchn ią  w  K atow icach . 
Zw rócę koszty  rem ontu . 
O fe rty  do D zienn ika Zach. 
K a tow iće  pod „4624“ .

5472g

Z A M IE N IĘ  nowoczesne 
3-pokoJowe m ieszkanie w  
B ryn o w ie  na odpow iednie 
3 w żgl. duże 2 poko jow e w  
m ieście za zw ro tem  kosz­
tów . O fe rty  C zy te ln ik  K a­
tow ice  pod „4658“ . 5506g

PR ZYJM Ę 3 panów  na 
m ieszkanie, dom w iasny. 
W iadom ość: C zy te ln ik  So­
snowiec 5515g

M IE S Z K A N IE  3 pokojow e, 
kuchn ia , łazienka, cen trum  
K atow ice , zam ienię na po­
dobne w  Poznaniu. O fe rty  
C zy te ln ik  K a tow ice  pod 
„4598“ . 5445g

PO KO J, kuchn ia , łazienka 
po łudn iow a dzie ln ica K a­
tow ic . zam ienię na 2 poko­
je , kuchn ią , łazienką w  
te jże  dz ie ln icy . O fe rty  Czy­
te ln ik  K a tow ice  „P o łu d n ic “  

5511gl Pokeje
P A N I na s tanow isku  poszu 
k u je  w  K a tow icach , b lisko  
tra m w a ju , n lekrępu jącego 
p o ko ju  um eblowanego. Za» 
P iąci dobrze. O fe rty : Czy­
te ln ik  K a tow ice  „S o lid n a ".

S500U

POSZUKUJĘ p o ko ju  w  cen 
tru m  K a tow ic  ew entua lna 
zamiana. Cena w ed ług  urno 
w y. O fe rty  D z ie n n ik  Zach. 
K atow ice  pod „4645“ . 5454g

W  PIO TR O W IC AC H  1 lub
2 próżne poko je  poszukuję. 
O fe rty  D z ienn ik  Zachodni 
K a tow ice  „4613“ . 5457g

DW A pokoje  do w yna ję c ia . 
O fe rty : C zy te ln ik  K a to w i­
ce pod „4857“ . 3507g

Ï Lokale handlowe
SPRZEDAM  w y tw . wód 
gazowych i  roz lew n ię  p i­
wa. Zaprowadzoną, nowo­
czesną, w  pe łnym  biegu w  
Poznaniu. O fe rty : „P A R “  
Poznań, Rata jczaka 7 P°d 
„5.105“ . 2810d

S KLEP  spożywczy z trze ­
ma m ieszkan iam i w  dob­
ry m  punkc ie  do sprzeda­
nia od zaraz. ’W iadomość: 
Częstochowa. R ów noległa 
16. 2015d

R ESTAU R AC JA „L w o w ia n *  
ka “  dobrze prosperująca z 
koncesją na w ódkę. G łu ­
szyca, p o w ia t W ałbrzych, 
m iejscowość fab ryczna , z 
powodu choroby w łaśc ic ie­
la do odstąpienia lub  w y ­
dz ierżaw ien ia , ew en tua ln ie  
p rzy jm ę  W spólnika. 5438grManka i szlaka 1
FR AN C U SKIEG O , le k c ji 

kon w e rsac ji w yucza dawna 
pro feso rka  „A llia n c e  F ra n ­
ça ise" K atow ice . M ariacka  
18a, m . 8. Zgłoszenia 15—17.

5503g

! Lekarskie
DR MED. P O Z N IA K  J A N I­
N A  b. asystent Szpitala Po­
wszechnego vce Lw ow ie  or 
d yn u je  w  chorobach ne r­
w ow ych  i w ew nę trznych  
obecnie ty lk o  od godz. 14 
do 16 SOLICE ZDRÓJ, Plac 
W olności 2, te l. 330. 2761d

Pz gąb Y ikrndziet̂ l
ZG U BIO N O  ka rtę  rozpo­
znawczą i  k a rtę  re je s tra ­
c y jn ą  R K U  Rzeszów, D u- 
ba j m ieczysław , Chorzów, 
u l. Chrobrego 13/12. 7065g

ZG U B IO N O  dowód osobi­
s ty  n r  333681 w ydan y  przez 
D y re kc ję  P K P . K atow ice  
na nazwisko Szlęzak M arla  
B obrek, D w orcow a 4.

5453g

ZG U B IO N O  dowód osobi­
s ty  w  K atow icach , zw ro t za 
nagrodą. Jan ina Lew an­
dowska, K atow ice , K o rfa n ­
tego 19 . 5474g

ZG U B IO N O  k a rtę  re je s tra ­
cy jn ą  R K U  w ydaną w  Go­
s tyn iu  na nazw isko B ernard 
Form anow icz, K atow ice.

5467g

ZG UBIO N O  k a rtę  re je s tra ­
cy jną , w ydaną przez R K U  
W adowice na nazwisko 
Smalcerz Józef. K a tow ice , 
u l. B rynow ska 145. 5505g

SKR A D ZIO N O  ka rtę  roz­
poznawcza i  pap ie ry  K a z i­
m iera Kardasiew icz, M ie ­
lęckiego 10/6, K a tow ice

5510g

S KR AD ZIO NO  leg itym ac ję
U bezpieczało! n r  72631 K a ­
tow ice. zaświadczenie oby 
w ate ls tw a po lskiego 'i inne 
dokum enty. P o ty ra ła  P io tr, 
L igo ta , K re d y to w a  6. 5487g

S KR A D ZIO N O  w sze lk ie  do 
kum en ty . zw ro t za w yna ­
grodzeniem . Joanna P ię tro  
siówna K a tow ice , Paw ła 12 
m. 2. 5489g

ZG UBIO N O  w o jskow e  do­
ku m e n ty  re je s tracy jn e , ro ­
czn ik  1930 na nazw isko Je­
rz y  Stopa, G liw ice , 5434B

S K R A D ZIO N O  w  dn iu  3 
m a ja b r. w  K a tow icach  ze 
sam ochodu osobowego tęcz 
kę skórzaną z zawartością 
w ażnych dokum en tów  i  za­
p isków . Zachodzi przypusz 
ezenie, że sprawca kradzie  
ży d o ku m e n ty  ja ko  bezwsr 
tościowe dla niego porzuci. 
Łaskaw y znalazca jes t p r °  
szony przesłać takow e na 
adres: K a tow ice , u l. 3-go 
M a ja  n r  19/7 za odpow ied­
n im  w ynagrodzeniem .

5493g

ZG U B IO N O  tymczas za­
św iadczenie narodow . p o l­
sk ie j na nazw isko Cipa Ł u ­
c ja . 54.75g

ZG U B IO N O  zaświadcz, oby 
w a te ls tw a  polsk. n r  30881 
na nazw isko S tein Leon.

5437g

ZG U B IO N O  zaświadczenie 
obyw ate ls tw a po lskiego w y  
dane P łaczek A nn ie . Łąk i, 
pow  Koźle. 2803d

ZG U B IO N O  odcinek zamel 
dowania gm. K uźn ice  Ś w i­
dn ick ie , zam eldowanie p rzy 
graniczne. 2 kupony  na 2 
m tr  zboża na nazwisko 
P e rku n  M arc in , R ybnica 
Leśna. 2«02d

ZG UBIO N O  ka rtę  re jes tra  
c y jn a  R K U  w ydaną w  G ar- 
w o lir iiu  n a nazw isko M ą­
d ry  Czesław, zam ieszkały 
W ałbrzych , N iepodległości 
n r  277. 2801d

S K R A D ZIO N O  dokum en ty  
osobiste i  św iadectw a szkol 
ne w  d n iu  35 m arca rb . na 
s ta c ji w e W roc ław iu  na na­
zw isko Gach P io tr , zam. 
w  W ałbrzychu, u l. Bolesł. 
C hrobrego 13. 2808d

ZG U B IO N O  zieloną ka rtę  
ew akuacyjną  n r  11120 na 
nazw isko Gerda Ranpach, 
W ałbrzych , Wedańskiego S.

2798d

SKR A D ZIO N O  torebkę , za­
św iadczenie dowodu tożsa­
mości, m e trykę  urodzenia, 
odc inek w ym eldow an ia  z 
Fa lenie}’ , na nazwisko D o­
magała Zo fia . 279Gd

IP o s tu k iw a n iu ]
W O JC IK IE W IC Z  L u d w ik  
ze Lw ow a zam ieszkały od 
1939—1943 D ęb lin  — Irena 
poszukuje siostra. K a to w i­
ce, Paw ła 12, m . 2. 5488g

M A L IN O W S K IE J  S te fan ii, 
u r . Z łoczów  - W oron iak i, 
p rzebyw ające j podczas oku 
p a c ji w  Niemczech, pow. 
W ittenberg , poszukuje Za- 
deberny W ładys ław . W ie­
dzących o je j  pobycie p ro ­
szę o łaskaw e w iadom ości 
za w ynagrodzeniem  na adr. 
G liw ice , Oskara K o lberga  
n r  12, m . l .  544ig

U N IE W A Ż N IA M  zgubiony
dowód tożsamości kon ia  na 
nazw isko Jan Dzień ges, sól 
502. 2768d

U N IE W A Ż N IA M  zgubione 
obyw ate ls tw o po lsk ie  na 
nazwisko Badurą R einhold 
u r. 12. 1. 1904 zam. w  Za­
b rzu  p rzy  u l. L im anow sk ie  
go 7. 5420g

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
przepustkę graniczną w y ­
staw ioną w  Cieszynie. Sko­
w ron  L u d w ik , m i i  Cle-
s^yn, Szersznika 5. 2S08d

PrzeUsięfrersiwe 
S a i a o t b  o d e w e  
M. Studencki
Katowice, Stawowa 5
T e i. 348-70, 348-72 

K u r s y  K ie ro w c ó w  
S am ochodow ych  

S k ła d  części za m ie n ­
n y c h  a kce so rii sa­
m och o d o w ych . 1430

ZG U B IO N O  tymczas. za­
św iadczenie narodow . p o l­
sk ie j Irg e l A nna , O rzechów 
pow. P ru d n ik . 2812d

ZG U B IO N O  tymczas. za­
św iadczenie narodow . p o l­
sk ie j M a lo rn y  Józef, M o- 
chów, pow. P ru d n ik . 28l3d

S K R A D ZIO N O  ka rtę  ewa­
ku a cy jn ą  oraz aasrport 
gran iczny. C ym ba lsk i Pa­
w eł. Racław ice Śląskie. Ba­
torego 240. 2814d

Mieszkanie 
4 -  pokojowe
kom fo rto w e , nowocze 
sne z etażow ym  cen tra ! 
nem ogrzew aniem  w  rr, 
G liw icach  - cen trum  
zam ienię na 2 lub  3 po­
ko je  w  K atow icach . O f 
C zy te ln ik  K atow ice , u l 
3 M aja 12 pod „D obra  
zam iana". 1307

Jan Sychowski
Szczotki -  Pędzle
H u r t  i  d e ta l. G d yn ia , 
u l. A b ra h a m a  71. T e l. 
n r  36-14. 1928

U N IE W A Ż N IA M  zgubiony 
dowód osobisty n r  70. W o j­
tas W anda, K is ie lów , pow. 
C ieszyn. 2307d

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
w  d n iu  3. 5. 48 r .  w  Cho­
rzow ie  p ieczątkę firm o w ą  
p rostoką tną  o w ym ia rze : 
50 x  15 m /m  o b rzm ie n iu : 
„M  O T  O R U  C H ‘> Za k łady  
E le k tro  -  M echaniczne W ł. 
Inż. S te fan A u g u s tyn ia k , 
Chorzów, K a tow icka  16/18, 
te ie f. 495-23. S k ry tk a  pocz­
tow a 72. 5481g

LE T N IS K O  w illa  N o w y  
D w ó je k , stacja M yszków . 
P olom ia -  B ie lecka . 5512g

K R Y N IC A . P ensjonat M a- 
łopo lanka , k o m fo rt, cen­
tru m , o tw ie ra ją  1 m a ja wda 
śc ic ie lk i P io tro w ska  - M u ­
szyńska. 27B3d

r Różne
PR.EISS P A W Ł A  u r. 27. 11.
1914 r .  W Chropaczow ie p o ­
szuku je  żona L u c ja , zam. 
w  B y to m iu , u l. K o n o p n ic ­
k ie j 7. W spraw ie  rozw do- 
dow e j. 5450g

O STR ZEŻEN IE ! Z dn iem  
3. 5. b r. zw o ln iłem  Radzika 
K azim ierza  ze stanow iska 
a kw izy to ra . Za dalsze jego  
z,amówienia n ie  odpow ia ­
dam. „ Is k ra w k a “  K o h u t 
E m anuel W arszta ty  Św iec 
Sam ochodowych, K a to w i­
ce, P i. M ia rk i 2/1. 5519g

Z A  D Ł U G I m o je j żony Jad 
w ig i z dom u Jab łonka, za­
m ieszka łe j w  R ad lin ie . W oł 
nośei 11 — n ie  odpow ia­
dam R o jek  A lo jz y . S48łg

W Y T W Ó R N IA  ka rto n ó w  ! 
Zakład  In tro lig a to rs k i w y ­
ko n u je  k a r to n y  szyte, k le ­
jone  oraz p rz y jm u je  wsze! 
k ie  ro b o ty  w  zakres in tro ­
lig a to rs tw a  wchodzące. G li­
w ice, u l. Nasyp 4, te l 37-57.

5430g

PO SZU KUJĘ przedstaw i­
c ie ls tw a Doważnei f irm y . 
Posiadam duży sklep w  
G dyn i p rzy  u i. św ię to ja ń ­
sk ie j, w  śródm ieściu . O fe r­
ty  pod „P rze ds taw ic ie l­
s tw o “  G dyn ia „B z te n n ik  
B a łty c k i“ , :>865d
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Czytelnicy piszą...

Sosnowiec czy Będzin ?
Sprawa Muzeum Górniczego

W zw iązku z p ro jek tem  u tw o ­
rzenia Muzeum Górniczego w  
Sosnowcu, jeden z naszych Czy­
te ln ikó w  p rzys ła ł na ten tem at 
k ilk a  in teresu jących uwag, k tó ­
re zasługują na pub likac ją . P rzy  
puszczamy, iż m yśl rzucona 
przez autora lis tu  znajdzie w ła ­
śc iw y oddźw ięk u  pow ołanych  
po tem u czynników .

Redakcja.

,,D z ienn ik  Zachodni“  w  czw artek 
V. 1948 r. podał do pub liczne j

Nowa uchwała 
Komisji Dewizowej

Warszawa.. — U chw ala generalna 
(K om is ji Dew izow ej N r  1 3 /III za­
w ie ra  m. in. w ykaz p rzedsięb iorstw  
dopuszczonych do dokonyw ania  
p rzew idzianych  n in ie jszą  uchw alą 
czynności w  zakresie obro tu  p ie ­
niężnego z zagranicą oraz obrotu  
zagran icznym i i k ra jo w y m i środka­
m i p ła tn iczym i. Do przep-rowadza- 
ń ia  tych  transakc ji dopuszczone zo­
s ta ły : urzędy m orskie, kap itana ty  
po rtu ,- Z jednoczenie Stoczni P o l­
skich, C entra la Zbytu  PPW , czte­
rech  a rm a to rów , jeden agent okrę ­
tow y, 20 m a k le ró w ,' 28 f irm  ekspe­
dycy jnych , 6 f irm  sh ipchand le r- 
Bkich, 3 f irm y  kon tro lne , 5 f i rm  cu­
m ow niczych, 7 Zaprzysiężonych rze 
czoznawców od ustalania trym -ow - 
ności s ta tków , 12 zaprzysiężonych 
rzeczoznawców od ilośc i m ia r  i  wag. 
.’W ym ienione f irm y  korzystać mogą 
ż  upoważnień n in ie jsze j uchw ały 
ta k  długo i w  tak im  zakresie w  ja -  
feim dopuszczone są do w łaśc iw e j 
ich  dzia ła lności na podstaw ie obo­
w iązu jących  je  przepisów.
; U chw ała ustala sposób ¡pokrycia 

przypada jących  przedsiębiorstwom  
od cudzoziemców należności, spo­
sób inkasowania w zajem nych należ 

jtiośc i z kon trahen tam i zagranicz­
nym i.

Ponadto uchwala tra k tu je  o spo­
sobach rachunkowości i  technice 
dokonyw ania  rozrachunków .

wiadomości, że w  Sosnowcu pow ­
sta je  M uzeum  Górnicze organizo- 
ne przez C en tra lny  Ośrodek K u ltu ­
ra lno -O św ia tow y Zw iązku G ó rn i­
ków.

M uzeum  pom ieściłoby eksponaty 
obrazujące h is to rię  kopa ln ic tw a  
w  Polsce, życie górnicze i pracę 
ko p a ln i węgla. Jest to  m yśl piękna, 
k tó re j n ie tyllko należy p rzyk las- 
nąć, a le  ze wszystkich s i ł  popierać. 
H is to ria  kopa ln ic tw a w  Polsce jest 
n ie rozerw a ln ie  związana- z rozw o­
jem  naszego zadymionego Zagłębia. 
Muzeum Górnicze jako  jedyne  w  
Polsce w inno m ieć odpowiedne 
pomieszczenia i godnie reprezento­
wać naszą kra inę  węgla.

M yślę, ¿e najlepszym  m iejscem  
dla muzeum b y łby  odbudowany za 
m ek w Będzinie.

Oddawna is tn ie je  Tow arzystw o  
Odbudowy Zam ku Będzińskiego, 
k tó re  w ie le ju ż  zrob iło , ale praca  
jego ciągle jest hamowana w sku­
tek braku funduszów. Z uw agi na 
to, ze odbudowany zamek będziń­
sk i by łby  doskonałym  pomieszcze­
niem  dla Muzeum Górniczego, w y ­
daje m i się, że C e n tra lny  Zw iązek  
G órn ików  i Tow arzystw o Odbudo­
w y  Zam ku w in n y  w  te j sprawie  
się dogadać, uzgodnić swe p lany i 
zamierzenia, scalić w y s iłk i.  E fe k ­
tem wspólnego, skoncentrowanego  
w ys iłku  będzie to, że odbudowa 
zamku będzińskiego ruszy z m ie j­
sca.

Dobrze zorganizowana propagan­
da. spraw i, że z pomocą pośpieszą 
znane z ofiarności i  obywatelskiego 
stanowiska Rady Narodowe naszych 
miast, D yrekc je  Zjednoczeń, „S łuż 
ba Polsce“  i m iodzież szkolna.

Muzeum Górnicze w żarniku bę­
dzińskim  oddałoby nieocenione u - 
s ług i n ie ty lk o  uczącej się m łodzie­
ży, ale zw iększyłoby, ruch  turystyez 
ny do k ra in y  węgla, sta łoby się 
jeszcze jedną p laców ką sławiącą 
naukę i polską ku ltu rę .

Odbudowany zamek w  Będzinie 
w yda tn ie  p o p raw iłby  w yg ląd este­
tyczny naszego Zagłębia“ .

Zenon G olanka
Sosnowiec

Wysoka liczba sarn i jeleni

Gospodarka łowiecka na Dolnym
W rocław . Z iem ie  Odzyskane ob­

f itu ją  -w ga tunk i zw ierząt i  p ta ­
ków  łow nych , n ie  często spo tyka ­
nych na terenach łow isk  pozosta­
ły c h  ziem  Polski. Do zw ierząt ło w ­
nych, występu jących w yłączn ie  na 
Z iem iach Odzyskanych należą m u f­
lony, k tó rych  ostoją są po łudn io ­
we — górskie części łow isk  w  K a r­
konoszach. W tych  samych re jo ­
nach spotykam y rów nież rzadkie 
p tactw o — głuszce, k tó rych  pieśń 
godową może m y ś liw y  usłyszeć w 
okresie to kó w  wiosennych.

Na całym  p raw ie  teren ie  Ziem 
Zachodnich w ystępu ją  je len ie , n ie­
jeden m yś liw y  da łby w ie le, aby 
módz. jedyn ie  posłuchać ryczącego 
rogacza, n ie mówdąc ju ż  o samym 
po low an iu  na rykow isku , — dalej 
sarny, daniele i  dz ik i. O statnim i 
czasy znacznie się one rozm nożyły 
i  p rzyczyn ia ją  w ie le  k łopotu  lu d ­
ności ro ln icze j, niszcząc podleśne 
pola, oraz S karbow i Państwa, jako 
p ła tn ik o w i odszkodowań z tego ty ­
tu łu .

Z ważnie jszych d rap ieżn ików  wy 
pada w ym ien ić  kuny i lisy , k tó rych  
stan liczebny przedstaw ia się b a r­
dzo poważnie. F ak t ten przyczynia 
się do zm niejszenia pogłowia d rob­
n ie jsze j zw ie rzyny łow nej, ta k  
czworonożnej ja k  i skrzydlate j.

Stan zw ie rzyny łow nej na te re ­
nach’ dolnośląskich lasów państw o­
w ych  ustalono na podstawie o tro - 
p ienia zimowego or,az sta łe j obser­
w a c ji w  ro ku  1847 przedstawia się 
ja k  następuje:

obciążenia z łow iectw a płynące, 
jest uzdrow ien ie  gospodarki ło w ie ­
ckie j.

W tym  celu dokonano podziału 
terenów na stałe obwody łow iec­
kie. Da to możność planowego w y- 
ckrżystan la  ich pod względem do­
świadczalnym, hodow lanym , o- 
chronnym  ja k  i  w ykorzystan ia  ło ­
w isk przez rac jona lny odstrza ł, czy 
to we w łasnym  zarządzie czy też 
przez w ydzierżaw ien ie  terenów  na 
ten cel przeznaczonych. Stale p ro ­
wadzona ew idencja zw ie rzyny ło w ­
nej pozwala usta lić w ie lkość p rzy ­
rostu i ubytku , dając podstawę do 
rac jona lizac ji odstrzałów. W ydano 
szereg zarządzeń, k tó re  m a ją  p rzy ­
czynić się do zwalczania k łu so w ­
nictwa, podniesienia e tyk i łow iec­
k ie j w  społeczeństwie, tym  samym 
do popraw y i unorm ow ania  gospo­
d a rk i łow ieck ie j, k tó ra  na sku tek 
Zaw ieruchy w ojennej bardzo u c ie r­
piała.

N ajw iększą bolączką w  dziedzi­
nie łow iectw a jest zagadnienie dzi­
ków, a raczej szkód przez nie w y ­
rządzanych. A b y  rozwiązać to za­

gadnienie, przedsięwzięto szereg 
środków  zaradczych, ja k :

starania o ja k  na jw iększy p rzy ­
dział zezwoleń na broń m yśliw ską  
dla funkc jona riuszy adm in is tra c ji 
Lasów Państwowych, organizowanie 
w  m yśl zasad łow ieckich , obław 
przy współudzia le w szystkich  bez 
w y ją tk u  organ izacji łow ieck ich ; za 
angażowanie specja lnej s traży ło ­
w ieck ie j itp .

R ozpatru je  się sprawę odgradza­
nia, zagrożonych przez dz ik i pó l od 
p rzy leg łych  lasów, co w  poważnej 
m ierze przyczyn i się do zm niejsze­
n ia  rozm ia rów  szkód. W reszcie ad­
m in is tra c ja  Lasów Państwowych 
p łaci zgodnie z Ustawą Łow iecką  
oraz je j przepisam i, odnoszącymi 
się do tego zagadnienia, za szkody 
wyrządzone przez dz ik i i  inną zwie 
rzynę łow ną. W roku  1946/47 zleco­
no do w yp ła ty  odszkodowań na 
kw o tę  zł 1.780.000, a w  roku  1947/48 
przeznaczono już  z ł 4.000.000 p rzy 
czym p rzew idu je  się podniesienie 
te j k w o ty  o dalszych 5.000.000 zł. 
nich przede w szystk im  k łu so w n ic ­
two, b rak e tyk i ło w ie ck ie j oraz zna

jcm ości U staw y Łow ieck ie j wsi 
społeczeństwa, b rak br-oni myś-* 1 
sk ie j u personelu A LP , nadmie/n° 
rozmnożenie się drapieżników  3® 
i trudności stosowania zabieg0  ̂
hodow lanych. L iczyć się z tym  nS 
leży, że szereg la t  m in ie  jeszcze z , 
n im  będziemy m og li powiedzie0, 
że zagadnienie uzdrow ien ia  łoW10 
ctwa na zachodnich rubieżach sta" 
nęło na w łaściw ym  poziomie.

inż. Lech Aleksicu>iĉ

m uflony —  327 sztuk
je len ie —  2,367 „
daniele —  222 „
sarny —  6.068 „
dzik i —  1.639 „
głuszce —  108 „
cietrzew ie —  216 „
kuny —  494 „
lisy —  4.609 „

i inna drobna zw ierzyną o m n ie j­
szym znaczeniu łow ieck im .

Troską w ładz, k tó re  na skutek u - 
państw ow ienia lasów— s iłą  fak tu  
p rze ję ły  wszelkie korzyści, ja k , ’ i

Pracownicy Służby Zdrowia obradują

100 tysięcy zi na Wspólny Dom
W arszaw a. (P A P ). W  ty c h  dn. 

o d b y ło  się p le n a rn e  posiedzenie 
Z a rzą d u  G łów nego  Z w , Z aw . P ra  
c o w n ik ó w  S łu żb y  Z d ro w ia .

P le n u m  za d e k la ro w a ło  100 tys. 
z ło tych , ja k o  p ie rw szą  ra tę  na bu  
dow ę w spó lnego d om u  z jednoczo ­
n e j p a r t i i  k la s y  ro b o tn ic z e j o raz 
pow z ię ło  u ch w a łę  zw iększen ia  
funduszów , na cele k u ltu ra ln o -o -  
św ia tów e .

Dotychczasowy rozw ój zw iązku 
zobrazował przewodniczący Zarzą­
du G łównego d r Jan R utkow ski. 
Zw iązek skupia obecnie 63 tys. 583 
członków, obe jm ując zarówno le ­
karzy, . ja k  cały personel pom ocni­
czy łącznie z p racow n ikam i fizycz-

S P O R T  1
-V

Milicjanci warszawscy 
zwyciężają

Warszawa. R ozeg rany  na  bo is­
k u  Ó M T U R -u  w  W arszaw ie  m ecz 
p iłk a rs k i m iędzy re p re ze n ta c ją  
P o ls k ie j M i l ic j i  O b y w a te ls k ie j a 
re p re z e n ta c ją  M i l ic j i  O b y w a te l­
s k ie j W a rszaw y  za ko ń czy ł się 
z w yc ię s tw e m  p iłk a rz y  s to lic y  w  
s to su n ku  5:0 (1:0).

Je d yn as tkę  W arszaw y s ta n o w i 
gracze M K S  G roch ó w . D ru ż y n a  
rep re ze n ta cy jn a  s ta n o w iła  z lepek 

h g raczy  z M il ic y jn y c h  K lu b ó w  
•»Sportowych K a to w ic . Szczecina i 

B ędz ina  i w y p a d ia  bardzo  słabo.
B ra m k i d la  zw yc ięzców  zdaby- 

¿11: Iz y d ó rz a k  —  2. S ko ru p iń s i::, 
»Szulc i P ię ta k  —-  po 1.

S łc zę ś flii/i/ r e m i s  ł e c i z i a n

Łódź — Bratysława 2:2 (2:2)
Ł ó d ź .  W obecności 20 tysięcy widzów rozegrany 

został w  Łodzi mecz p iłkarski między reprezentacja­
m i Bratysławy i Łodzi.

M ecz po szybkiej lecz na n ie ­
zbyt wysokim  poziomie technicz­
nym  stojącej grze zakończył się 
w yn ik iem  rem isow ym  2:2.

Przed sędzią Sperlingiem , d ru ­
żyny stanęły w  następujących  
składach: B ratysław a: K ajm an, 
Vican, B alaci, M arko , Pokorny, 
Danko, K a ilm . K uehar, M a la ty ń -  
ski, Szubert, Sim ansky.

Łódź: Kom ar. Luc I I ,  W ło d a r­
czyk, M ile r , U rban , Korporow icz,

S u k c e sy Bruna i Dąbrowskiego
na zawodach,  Warszawa. A u to m ob ilk lu b  P o lsk i 

J  W arszawski O kręgow y Zw iązek 
"M otocyk low y zorganizow ali w  czwar 
te k  w yśc ig i m otocyklow e i  samo­
chodowe na obwodzie zam knię tym  
u lic :  A le ja , S ta lina, A g riko la , M y ­
śliw iecka, Górnośląska i Piusa 
(2.900 m tr). pod hasłem „S p o rt mo­
to ro w y  odbudow uje W arszawę“ .

Na starc ie  s tanę li na jleps i k ie ró w  
cy polscy. W yścigi w zbudziły  w  sto 
l ic y  bardzo duże zainteresowanie. 
W zdłuż trasy zgrom adziły  się tłu m y  
w idzów .

W y n ik i techniczne poszczególnych 
biegów przedstaw ia ją  się następu­
jąco:

B ieg I. M otocykle  do 125 cm 7 o- 
k rążeń: 1. S tefański — D K W  („L e - 
chią“  Poznań) 13:52,5; 2. K oz ie row - 
sk i — D K W  („Lech ia  Poznań).
B ieg I I .  m otccyk"e z w ózkam i — 8 
okrążeń: 1. K am ińsk i („Leg ia “  W ar 
szawa) na B M W  — 15.43. D w a j po­
zosta li k ie row cy biegu nie ukoń­
czyli. B ieg I I I .  — samochody ki. I,
i  I I .  ką tęgo rji tu rystyczne j. 10 o- 
krążeń: 1. Łęczyński (Poznań) n« 
L a n c ii A p r il ja  — 28:21,5; 2. Jag ie l­
sk i (Warszawa) na „O p lu “ ; 3. W e- 
ęeszczyński (Katow ice) na M G  
B ie g .IV . — m otocykle  do -250 ccm. 
k l. A  — 10 okrążeń: 1. M ile w sk i 
(Unia Poznań) na NSU — 25:23,5;

M arkow sk i (O M TUR Warszawa) 
na „J a w ie “ ; 3. K o w a lsk i (SSM Gdy

motocyklowych 
w Warszawie
nia) na Rudge-u; 4. U rban iak (OM 
TUR Warszawa) na NSU. Startowa 
ło  22 zawodników. B ieg V. — samo 
chody k l I I I .  sportowe oraz zw y­
cięscy w  biegu I. i I I .  — Okrążeń:
1. W ierzba (Warszawa) na Lanc ii 
w  czasie 23:28,3, średnia szybkość 
74 km /godz. Pozostałych 14 zawod­
n ikó w  biegu nie ukończyło. Bieg 
V I. — m otocykle  do 350 ccm k l. B
— 10 okrążeń: 1. B ru n  K . (PKM  
Warszawa) na „Exce ls:orze“  25:49;
2. B a lcer (Warszawa); 3. Fiszer 
(W arszawa); 4. K ow a lsk i. B ieg V II .
— m otocykle  ponad 350 ccm. kl. 
C /D  — 10 okrążeń: 1. D ąbrow ski 
(P K M  Warszawa) na „N o rto n ie “  — 
22:49: 2. B ru n  St. (PKM  Warszawa) 
na „E xce ls io rze“  — 22:53; 3. Ż y m ir  
sk i (O M TUR Warszawa) na BM W ; 
4. K upczyk (O M TUR Warszawa) na 
BM W . Przeciętna szybkość zwycięż 
cy 76,5 km/godz.

Patkolo, Cichocki, (Koczewski), 
Janeczek, B aran , Hogendorf.

D rużyna czeska, w  k tó re j grało  
k ilk u  reprezentantów , m iała  zde­
cydowaną przew agę techniczną. 
Polacy b ra k i techniczne n ad ra ­
b ia li am bic ją  i szybkością.

Pierw szą bram kę zdobyw ają  
łodzianie w  11 m inucie przez B a ­
rana. W  20 m inucie Szubert s trze­
la obok wybiegającego Kom ara, 
w yrów nu jąc . W  29 m inucie gry  
Sim ansky s ilnym  strzałem  u zy­
skuje prowadzenie dla Czech. W  
40 m inucie Patkolo m ija  obronę 
słowacką i podaje p iłkę  lep ie j 
ustawionem u Cichockiem u, k tó ry  
pięknym  strzałem  w yró w nu je . —  
W y n ik  brzm i 2:2. Po przerw ie  
w  obu drużynach nastąpiło sze­
reg zm ian, k tó re  jedn ak  nie w p ły  
nęły na popraw ienie  poziom u gry. 
Lepsza w  tym  okresie jest d ru ­
żyna gości, nie p otra fi jednak  
odzwierciedlić te j przew agi p u n k ­
towo.

N ajlepszym  graczem na boisku 
był lew oskrzydlow y S łow aków  —  
Sim ansky. Ponadto w yró żn ia ł się 
środkowy pom ocnik M arko . W  
drużyn ie łódzkie j najlepsi byli: 
obrońca Luc i środkow y pomoc­
n ik  U rban.

Tenisiści Krakowa  
rozpoczęli sezon

K R A K Ó W . Tenis iści k rakow scy 
rozpoczęli sezon tu rn ie je m  „O tw a r­
cia Sezonu“  zorganizowanym  przez 
Z Z K  „O lsza“ .

W pierw szym  dn iu  tu rn ie ju  uzy­
skano następujące w y n ik i:  Łabużek 
(niestowarzysz.) — C h ris t (Cracovia) 
7:5, 6:1, H o ra in  (K rakus) — L ip iń ­
sk i (Olsza) 6:1, 6:0, Schram  (C ra­
covia) — Jacewicz (Cracovia) 6:1, 
6:4, K oz łow sk i (Cracovia) — P y te l 
(Krakus) 6:0, 6:1, B aran (Cracovia) — 
B isp ing  6:2, 6(2, W ó jc ick i (Craco­
via) — Skąpski (Cracovia) 6:4, 
3:6, 7:5.

nym i. Zarząd G łów ny zw iązku w y ­
rem ontow ał ostatnio w łasny loka l 
w  s to licy . W loka lu  ty m  zna jdu je  
się m. in. sala konferencyjna , św ie­
tlica  i bursa dla uczen-nic dw u le t­
n ie j szkoły p ie lęgn ia rsk ie j, k tó ra  
dokształca personel pomocniczy, 
przeważnie pracownice fizyczne; 
D z ięk i szkole sta ją  się one p ie lę ­
gn ia rkam i o pełnych k w a lif ik a ­
cjach z-awódowych. W  przyszłości 
zw iązek zamierza dokształcać ró w ­
nież na jzdo ln ie jszych  techn ików  
dentystycznych i fe lczerów.

W ydzia ł k u ltu ra ln o  -  ośw iatowy 
zw iązku  zorganizował 36 św ie tlic  i 
32 b ib lio te k i. Zw iązek czyni s ta ­
ran ia , aby przy każdym  szp ita lu  
była zorganizowana św ie tlica  i fa ­
chowo skom pletowana b ib lio teka, 
celem um ożliw ien ia  dalszego do­
kształcania i szkolenia zawodowego 
członków związku.

W toku obrad p lenarnych Zw ią­
zku Zawodowego P racow n ików  
Służby Zdrow ia  powołano rów nież 
kom isję, k tó ra  opracuje zasady 
w spółzawodnictw a pracy.

Zjazd b. wychowanek
Gimnazjum im. k.  Jagiellonki 

w Kaliszu
K A L IS Z . W  dniach 5 i 6 czer«^ 

ca 1943 r. odbędzie się zjazd 
żeński b. w ychow anek T ańS *’ 
G im nazjum  im . A n n y  JagieU°nł/  
w  Kaliszu. K o m ite t organizacjo“  
prosi o ja k  na jliczn ie jsze  \vzi?c 
udzia łu w  zjeżdzie.

Zgłoszenia p rzy jm u je  kancelsr 3 
g im nazjum  — Kalisz, u l. KościU*2” 
k i n r. 10.

Koszty uczestnictwa w  zjeźózl° 
w sum ie zł. 200,— należy w pD caC 
do PK O  m iasta Kalisza na kont0 
nr. 754.

\łucJuj/pg rac/SĄ
N iedzie la 10 maja

fiS*6,57 Sygnał i zapowiedź stac ji. 
Sygnał i ..K iedy ranne w sta ją  z0\ z 
7 05 Zegarynka muzyczna. 8 00 Dzll a, 
n ik . 8,20 P rog ram  dnia . 8 30 Muzyj> ’
9.00 Nabożeństwo. 10,00 A udyc ja  re^ 
nalna. 11,00 K o n ce rt życzeń. 
gadanka. 11,57 Sygnał i he jna ł. I*. 
T ransm is ja  uroczystego zakończeń 
IV  etapu w spółzaw odnictw a 
żowego W yścigu P racy. 13,.30 Feliet 
1.3 40 ..N iedziela na w s i“ . 14.25 Za2a o 
ka rad iow a. 14 35 Przegląd audY • 
przyszłego tygodn ia . 14,40 M ontaż  
te racko-m uzyczny. 35,20 P ieśni nar5g 
dów słow iańskich . 15 45 O dczyt, ' 
K once rt m u zyk i po lsk ie j. 16,40 A 
cja dla dzieci. 17 00 A u d yc ja  dla 0 
b ie t. 17,05 ..Podwieczorek p rzy  rn1**. 
fo n ie “ . 18 20 A udyc ja  rozrywltfJJJL 
18 40 M uzyka popularna. 19,10
taż lite ra c k i. 19 30 A udyc ja
20.00 D zienn ik . 20.50 M uzyka. 2 -'-i 
M ontaż lite ra c k i. 2130 W ia d ^ ń ^ .  
sportowe. 21,40 „N a  m uzycznej 
22,45 W iadom ości sportow e. 23.00 o-;* 
tn ie  w iadom ości. 23.15 P rogram  
dzień następny. 23,25 M uzyka tancc 
na. 24 00 Zakończenie i hym n.

pod tcloó...
Kłopocik

Czi/^cr/

SPORT i WCZASY

280 biegacz y u a starcie

Świ n i a r s k i  na I miejscu
w B y d g o s z c z y

Bydgoszcz. T ego roczny  b ieg  na 131 na g ró d  in d y w id u a ln y c h . Spe- 
p rz e ła j o p u c h a r „ I lu s tro w a n e g o  '
K u r ie ra  P o lsk ie g o “  zg ro m a d z ił 
na  s ta rc ie  re k o rd o w ą  liczb ę  280 
z a w o d n ikó w , m . in . K u rpesse  
(Ł K S ) D zw o n ko w sk ie g o , W ie rk ie  
w ieża , P lo tk o w is k a , Ś w in ia rs k ie ­
go i ca ły  szereg znanych  biegaczy.

T rasa  b iegu  w y n o s iła  ok . 3.0Ó0 
m tr .  P rzez ca ły  p ra w ie  czas p ro ­
w adz ił, D z w o n k o w s k i i dop ie ro  
na, o s ta tn ic h  d w u s tu  m e tra ch  d a l 
się w y m in ą ć  Ś w in ia rs k ie m u  i 
K u rp e ss ie . O sta teczn ie  zw y c ię ­
ż y ł Ś w in ia rs k i (Z ry w  G dańsk).

W y n ik i techn iczne  b iegu :
1) Ś w in ia rs k i (K S  Z ry w  —

G dańsk) 8:16,2 m in ., 2) K u rpessa  
(Ł K S ) 8:16,6, 3) D z w o n k o w s k i (K S  
Z ry w  —- W ło c ła w e k ) 8:17,4.

O gó łem  za w o d n icy  (» trzym ali

ć ja ln ą  nagrodę  M in is tra  Z d ro w ia  
d ra  M ic h e jd y , p rzeznaczoną d la  
za w o d n ika , w y ka zu ją ce g o  n a jle ­
psze k o n d y c je  i n a jle p szy  stan 
zd ro w ia , o trz y m a ł R u tk o w s k i 
(S G K S  —  G rudz iądz). P onad to  
p rzyzn a n o  4 n a g ro d y  zespołowe. 
P u ch a r w y d a w n ic tw a  IK P , ja k o  
nagrodę  d la  n a jlic zn ie jsze g o  ze­
spo łu , k tó ry  u k o ń c z y ł b ieg, o trz y ­
m a ł zespół ZS G w a rd ia  z  B y d ­
goszczy, z  k tó re g o  na 69 s ta r tu ­
ją c y c h  za w o d n ik ó w  u ko ń czy ło  
b ieg 67. N ag rodę  p rzech o d n ią  d la  
zespołu, k tó re g o  za w o d n icy  z n a j­
dą się w  n a jw ię k s z e j lic z b ie  w  
p ie rw s z e j dziesią tce, o trz y m a ] K S  
Z ry w  —  G dańsk. N ag rodę  p rze ­
chodn ią  d la  na jlepszego zespo łu  
bydgosk iego  o trz y m a ł H K S .

O berbürgerm eister Schönw äl­
der poumieszczał swego czasu, to 
znaczy częściowo jeszcze za cza­
sów W ilhe lm a I I ,  a częściowo już  
za czasów niedawnego swego u -  
rzędow ania, po rozm aitych m ie ­
szkaniach p ryw atn ych  oraz po 
pomieszczeniach b iurow ych ta ­
b liczki na drzw iach z napisem  
„B rie fe“.

Bardzo się w ięc z tego cieszył, 
że tab liczk i owe p rze trw a ły  n ie ­
jedną burzę dziejow ą, zwłaszcza 
że wiele, tabliczek, pam iętających  
jeszcze czasy B ism arcka, pokry ły  
się patyną la t, i stały się p raw ie  
że niewidoczne dla normalnego  
ludzkiego oka.

A ż tu  nagle zabrano się do usu­
w an ia  tych tabliczek. O berbürger 
m eister Schönw älder bardzo tym  
się zm a rtw ił, no bo jakżeż to . . .  
T y le  w ie lo le tn ie j pracy poszło ni 
stad, n i zowąd, na m arne;

T y lko , że do te j akc ji zabrano  
się w  sposób, k tó ry  przypom ina  
trochę metodę w y lew an ia  kąp ie li 
razem  z dzieckiem.

M ianow ic ie  b iedny właściciel 
m ieszkania, k tó ry  n igdy nie zwró  
cił uw ag i na to (a ja k  zw rócił, to 
rychło o tym  zapom niał), że O ber­
bürgerm eister zaw iesił mu na 
drzw iach tab liczkę z. „B rie fe“, 
często —  gęsto, ja k  już  zaznaczy­
liśmy, dobrych k ilkadzies ią t la t 
tem u —  otrzym uje  na przykład  
z M iejskiego W yd zia łu  K a rn o -A d ­
m inistracyjnego w  K atow icach

m andat k a rn y  w  wysokości 3®®̂  
złotych za to, że tej tab liczki j 
tychczas jeszcze nie usunął. X® 
co . .  ? A  no nic —  płać i plac*- , 

N ik t nie neguje, ze d z ia ła ln o ^  
O berburgerm eistra Schonwald®* 
trzeba położyć ja k  n a jry c h i° jsz _ 
kres i tab liczki z „B rie fam i“ P® 
usuwać. N ie  od w czoraj na O'  ̂
miejscu w alczym y o to, i nie 0 . 
skutku. A le  przedtem , 
obywatele, m ają  w iele innych  
potów na głowie, trzeba by o ' •  
owym  obyw atelom  przyporo®! 
i ew entualn ie , w  razie nieusun’^  
cia —  zagrozić karą . A  zwlaszc ■ 
przypom nieć o tym  obowiązk®  
ty le  w łaścicielom  mieszkań, 
adm inistratorom  i właściciel® 
domów. Bo tak i obowiązek W* 
ściwie na nich spoczywa.

Cóż jednak jest w in ien  v' l as<l ij 
ciel mieszkania, w  któ rym  pr 
nim  od czasu zawieszenia  
b liczk i przez Oberbiirgerm eis • 
mieszkało Bóg w ie ilu  loka*®r ®< 
Za  nich wszystkich on ma P*a 
karę  . . .?  . ,

W arto  by więc całą tę 
nieco zm odyfikow ać. Bo tak  J 
dotychczas w yw o ła ła  ona 
kwasów, a prócz tego spow®** 
w ała , że O berbńrgerm eister S® ^  
wa Idcr zaciera z zadowoleń . 
ręce i m ów i: „No, iirzynai® '^  
odbywa się to wszystko z 
kiem  i hałasem . . . “

N ie ja k i X

k n r

IMat/ttÊte tatnici» suitlen... Blujrha na
Ubranka letnie tila dzieci...

zaw iera  
wśród boga­
te j treści n r 8

tygodnika 
dla kobiet 

Cena zł 10,-
! 1913

$%yjasMhä
Katow ice, u lica  3 Maja




